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Gortcwa,'12 stycznia. Dziennik „New 
mjera polskiego rządu emigracyjnego w

York Tinieś“ ogłasza oświadczanie pre 
Londynie, Arciszewskiego, który m. i.

stwierdził, 2e obawa Polaków wobec zamiarzeń sowieckich j n t  zupełnie uspra­
wiedliwiona, a to woboC „sowieckiej polityki faktów uokonanych“, deportacyj, 
obozów koncentracyjnych, aresztowań, ucisku wolności osobistej, stworzenia fik­
cyjnych stronnictw oraz z powodu układu pomiędzy komitetem lubelskim a rzą­
dem sowieckim. Arciszewski wyraża pogląd, żą zastosowanie zasad Ktffty A tlan­
tyckiej przez Anglję, Am erykę i Związek Sowiecki mogłoby przynieść bezpośred­
nie rozwiązai.ie sprawy sowiecko-polsk iej i wysuwa żądanie, aby na zbliżającej 
się konferencji pomiędzy Churchillem, Rooseveltem i Stalinem w: jęto kartę  A- 
tJantycką za podstawę do powszechnego uregulowania zagadnień politycznych.

(W ikołajcsttk słtv :et*d z a :

Wypadki w Lublinie maskaradą.
Sztokhol..i, 12 styczniu. Mikołajczyk, któ­

ry lak wiadomo po swej dymisji, uwaia..y 
Jest przez Anglików jako ten u M .w y  poli­
tyk polskiej emigracji, który póclada naj­
więcej szans przy przeprowadzania rozmów 
z  Moskwa, wypowiedział obecnie swoja 
opinję o ostatniej fazie rozwoju urobieniu 
polskiego.

W jednym ł  dzienników „ka/Ujacych sio 
w Luridynie M ikołajczyk pisze, że w ypadk i 
w  Lublinie sa przygotowawcza m askarada. 
Członkowie wo ro w i zo m ez n ego rządu" w 
Lublinie, stw ierdza M ikołajczyk sa to oso­
by, k tóre były Doza granieaitf i Polski i ozę- 
ecjowo nie posiadały naw et obyw atelstw a

polskiego. ' 1
Bez względu na formę w ystąpienia kom.; 

tetu lubelskiego, znana jest rzeczą, że jeżeli 
(diod z i o członków tego kom itetu, którzy 
twierdza, iż rzekomo reprezentują ..s tron­
nictwa", lo chodzi tu  o ludzi, o k tórych 
nikt w k ra ju  nigdy nie słyszał. Kumuniści 
.•.mienili de w jiolitycznrdi kameleonów, 
aby mór pi ze.nawiać w imieniu „wszyst­
kich Polaków". TV  przygotowawcza -ma­
skarada nie wprowadzi jednak w- Mad żad-- 
ui sro Polaka, a tem m niej posiedzenie t. zw. 
„Rady Narodowej" w Lublinie. Komitet lu­
belski, stwierdza Mikołajczyk, sam i>adał 
sobie tytuł „rządu".

AnęietcUi bsienniUar* donosi x Moshtoifi

Naprężenie ^ewnętrzno-pelityczne 
w  Związku Sowieckim.

Genewa, 12 stycznia Z kc...ient„rz. zm.nogo dziennikarza anglelskiiryn A leksandra 
Wortha, pracującago w Moskwie wynika, że w Związku Sowieckim zaznacza się na­
prężenie wewm iii.jo  polityczne. W niektórych częściach Ukrainy n. », jak oświad­
cza Worth, naprężenie to pozostawiło głębokie ślady. ,

Bestialstwa sowieckie 
na terenach olmpowanYch.

USA obawiają się ostrzeliwania 
„latającymi bombami".

Sztokholm, 12 stycznik . „Prawdopodobnie 
MJigllcy przeczytali nia bez zadowolenia, 
łe Stany Zfeunoczone liczą się z tem, Iż w 
ciągu Jednemu do dwóch miesięcy same sta­
ną się celem ostrzeliwania przez nlsmicską 
broń „V.“.

Stw ierdza to w sweni spraw ozdaniu je ­
den z korespondentów szwedzkich w Lon­
dynie. Spraw ozdanie mówi dalej:

„A nglie- znajdowali sie tai. dłueo w za­
sięgu ognia -zaporowego. a je d ra k -  nieu­
stannie  dowiadywali sie z dzienników 
am erykańskich, że nie wypiełuia.ia swoich 
zobowiązań. W skutek tego zrozum iałym  
Seetj że życzą północnym  Am erykanom , 
także k ilk a  bomb ,.V“. Radość z tego be- 
dzie dia ń mrljków tem większa, ponieważ 
ofensywa broni „V" pr-rerlwko Anglii w 
osl tnin. czasie wzmocniła się tak, że nie; 
k tó re  części wyspy znajd .waty sie dniem i 
rinca. pod obstrzałem  niem ieckiej broili da- 
lekonośriej".

To spraw ozdanie dziennika szwedzkiego 
Opiert^ sie na oświadczeniu generała  S ta ­
nów Zjednoczonych Ingram a. k tó ry  we śro- 
de_ w ypłynie z pew nego utrzym yw anego w 
ł -jem niey portu  statków  północno-atlan­
tyckich Stanów  Zjednoczonych celem pod­
jęcia rea lizac ji swoich planów, m ających 
n a  celu obronę przed nicm ieckiem i bro­
niam i ..Vv Generał nedkreśEil, że ma pod 
swoim DWództwem 60.000 oficerów i 400 
tys. Żołnierzy, którzy nafą być użyci do 
ekcji obronnej o,zrciwko sze -zącej strach 
wśród północnych Amerykanów ofensywie 
broni „V “ (

( .jr.erał w swoim oświadozenin opisuje 
podjęte zarządzenia, iak ie  już rozpoczęto 
realizow ać w S tanach Zjednoczonych, ce­
lem odparcia spodziewanych ataków  bro­
n i „V ‘ na Nowy J o rk  i inne m iasta  na 
wschodnim  w ybrzeża Stanów  Zjednoczo­
nych, To sensacyjne oświadczenie adm ira ła  

i Ing ram a podała p rasa  now ojorska wielkie- 
i r i  lite ram i na  < zołowych stronach. Jeden 
x dzienników wleczprnych wydał nawet 
nadzwyczajne wydanie, w którym połowa 
r'erwszej strony była wy rłnlona sprawo­
zdaniem z Londynu o fh b ł-n lu  bomb „V". 
Spraw ozdanie uzupełniały liczne zdjęcia i 
rysunk i przedstaw iające broń „V 2" tak  ja k  
ja  w yobrażają  sobie rysow nicy now ujor 
scy N aogól da się wyczuć Nowym J o r ­
ku poważne podniecenie, k tóre  zwiększa 
jeszcze p rasa  swojemi sensacyjnym) donie­
sieniam i. N aw et półofiejalua b ry ty jsk a  
a  rencja in fo rm acy jna zajm uje sie możli­
wością ostrzeliw ania Nowej?o Jo rk u  z b ro­
n i „V.“. Spraw ozdaw ca b ry ty jsk i Jo h u

Kimche posuwa sie nawet do tego, iż prze­
powiada akcje niem ieckich broni „V“ prze- 

lt.-Lo S tanom  Zjednoczonym już na n a j­
bliższy czas. Poniew aż nie je s t on zorjenr 
towany w szczegółach technicznych, podaje 
fantastyczny opis możliwuści takiego ata- 

-ku, k tóry  J a k  twierdzi m ogłyby przeprow a­
dzić sam oloły. łodzie podwodne i tratw y, 
w którym kolw iek punkcie na A tlantyku.

Braiysława, 12 stycznia. Z miejscowości 
przyti ontow.tch nadchodzą coraz liczniej­
sze wiadomości o bestjaistwach, dokony­
wanych przez bolszewików na okupowa­
nych- ter nacli.

Niejaka n/iurja Łęcza, uprzednio zam ie­
szkała w miejscowości N yisegyhaza, tóel- 
yem tltc a  4b, krórej udało sie zbiec do K o­
szyc, w takich oto słowach opisu je swe 
straszne przeżucia, zeznając do protokółu 
podczas przyjm ow ania je j do szp ita la  w 
Koszycach:

„Kiedy bolszewicy w targnęli do Nyiiśe- 
gyhaza -rozpoczęli praw dziw e polowanie na 
dziewczęta i m łode Kobiety. Włamali się 
oni także do m ego ń  ieszkania i uprow a­
dzili m m e "tan  4 I. N astępnie zgwałciło 
m nie lt) bolszewików, wśród których byli 
też oficerowie Następnego dnia taka sam a 
hańba spotkała mnie ze strony  sześciu in­
nych żołnierzy sowieckich. P rzy  tej oka­
zji bolszewicy zrabow ali całkowicie m oje 
mieszkanie. -

Pew na kobietę, k iom  uie chciała ,:eswo- 
lić, by zgwaicono je j S-Ieindą córeczkę, po- 
p rustu  zastrzelono. Potem  kilku bolszewi­
ków rzuciło sie na  Tlziewczyne, zmuszając 
ojca. aby ■przypatrywał sig tą] strasznej 
scenie. Dziecko rozchorowało się.

W parze z temi b es t.i ais t ł a m i  iCą rów ­
nież deportacje. Bolszewicy uprowadzili z 
miejscowości Belsó K orn t m o ją  kuzynką, 
Jnljji.m ą Gal".

Berlin, 12 stycznia. Sp. av« sRÓawcy rron­
towi donuszą ze stolicy wedtorokioj, łe Loł- 
Kewicy w dziolnicacli młejśkich, przez eife- 
t ie obsadzonych, wyciągają gwałtem z piw­
nic wazalkich pozostałych tam mężczyzn 
oraz kobiety I dzieci, pędzą Ich na ulicę 
Jeszcze w czai Is walk, zmuszając dc Luoa- 
wania barykad I kopania rowów strzelec­
kich. >

Tysiące żołnierzy niemieckich i w ęgier­
skich są św iadkam i naocznymi olbrzym ich

wojskarabunków , dokonywanych przez

Aresztowania komunistów w Atenach.
Vkfiedeń, 12 stycznia. Grecki dzlonnlk 0- 

ficjalny ,Elevth«iJau opublikował wiado­
mość — Jak podaje radjoętacja w Anka- 
rz t —- według której policja grecka miała 
zaaresztować kilku członków centralnego 
komitetu komunistycznego.

Gen. Scobie udręczył organizacji 
ł „ E A r ) l “  cwdje warunki.

Sztokholm, 12 stycznia. Agencja Reute­
ra donosi z Aren, że —  jak podano do wia­
domości urzędowo -  wf środę popołudniu 
wręczono wysłannikom- centralnego wy* 
działu organlzacii „ĘAM " warunki gene­
rała Scoblc w ostatecznym swym ukła­
dzie,

'żenewa, 12 stycznia. „Związek dla po- 
p ieĄ n ia  dem okracji ludowej", k tóry  s ta ­
nowił jędrną z g rup  wchodzących w skład 
KAM jak  donosi agencja R eutera, podał 
obecnie do wiadomości, że oddziela sie od 
EAM - Obecnie organizacja E A M  składa się 
wyłącznie 7 elementów komunistycznych, 
któr- są zjednoczone w komunistyczinej 
p a rtji Grecji i które dyk tu ją  EAM m eto­
dy działania. (

Partja Pracy nie godzi się 
z polityką Churchilla.

Sztokholm, 12 stycznia. Agencja Reute­
ra donosi, że wydział egz-ikutywny Partii 
Pracy utworzył pcdDgły sobie wydział, 
który łnterwenjow at będzk u prrmjera w 
kwestii polityki greckiej.

Nowa ta  kom órką wydziału zam ierza 
przypomnieć prem jerow i powziętą decy­
zję, że L abour P a r ty  u it  w.yirazi &y?ej zgo­
dy na żadną politykę, k tó raby  nie daw ała 
g w arancji zaw arcia  natychm iastow ego

zaw ies-enis broni oraz włączenia repre­
zentantów  organizacji ,.E \M " ^  sk ład  
rządu, a wreszcie toż ogólnego nie mie- 
szaitia się do wewnętrznych spraw  Grecji.

Socjaliści greccy 
nie solidaryzują się z powstańcami

Sztokholm, 12 stycznia. J a k  podała ra ­
d iostac ja  londyńska, i-cntralny kom itet 
greckiej p a r lj i  socjalistycznej wręczył 
wczoraj am basadorow i bry ty jsk iem u w A- 
tenach deklarację, któjra zaw iera opinję 
P a r tj i , odnośniie do walk.

W  deklaracji tej wezwano powstańców, 
aby złożyli broń.

bolszewickie. O pow iaaają liczni mężczyźni 
oraz i  Lobiety, k tórym  udało się zbiec do 
niemieckich punktów  oparea. nocą w ogól- 
n«m tem zamieszaniu, że kom isarze sowirc- 
cy,-.postępujący bezpośrednio za pierwsze 
mi lin iam i wojsk, urządzają natychmiast 
gonitwę za wszystkimi mężc&yznami, któ­
rych posądzono o tbndencje narodowo-wę­
gierskie. K ilka piwnic, w których ukryw ali • 
się wyłącznie ty lko  w ystraszeni lokatorzy 
domów, wypalono przy pęmocy* m iotaczy 
o-gnia i  w ten sposób zniszczono wszyst­
kich, którzy taro przebywali.

' Rzeczywistość bolszewicka ] 
na terenach' okupowanych.

Bratysława. 12 stycznia. Uchudźcy z te­
renów, okupowanych przez wojska sowiec­
kie, którym udało su przedrzeć przez linja 
bojowe, kreślą w j ’ rych opowiadaniach o- 
brąz stosunków, JaKie wytworzyły eię pod 
rządami komunistów. ,

Na terenach o_upowanycu wszędzie pa- 
uu je  chaos, którem u tow arzyszą piw* ła ­
dowanie i deportacje Pewien cywi‘1, któ- 
remm udało się ujść z Uugwaru, stw ierdza, 
co następuję:

„Od dnia 6 listopac a ub roku  .również 
w Ungwarze rozpoczęła działalność pla­
cówka N K W D , początho./o  bardzo słaba  
licżebuie. ale w ostatn ich  czasach coraz 
bardziej zasilana nowymi pracow nikam i i 
agentam i. NKW D pracow ało oczywiście 

ręka w reke z tym i w szystkim i elem enta- 
m i, k tóre już dawniej sk łan iały  się do ko­
munizmu. Skoro tylko można było stwier­
dzić lub choćny przypuścić moment - podej­
rzą rs la w stosunku do Jakiegoś obytułsla, 
to aresztowano go, a pa:tę me znikał oit 
btuc śladu. R od/m y nie był^ w stan ie  cze­
gokolwiek dowjedzteć sie o jego losie".

Człowiek ten na w łasne oczy w id/iał, j,ak 
w Ungwarze pewien krasnoarm iejec zacze­
pił ns ulicy eleganoko „o ran ą  kobietę i 
poprostu zerwa/ je j 2 ręki z-igarek. Daled 
opowiada on, że na Rusi Przyvarpac|kie] 
powołana wszystkich mężczyzn ofi 18 ^o Cl 
lat. In teligencję  oraz ludzi"zamożniaAzyoh, 
a prz-edews7.ystki»m Czechów i W ęgrów, 
jak  również i tych, którzy znani byli ze 
swych zapatryw ań ' antybolsaewinkieh, 
wcielono do służby pracy, rozesłano do ba- 
taljonów roboczych i odtransportow ano w 
k ierunku U krainy. * 1

Słowa te potwierdzają rów m ii ze. nanle 
Jeńców i uchodźców. Pow ołanyc^ mężczyzn, 
poddaw ano przes/koleui.u. trw ającem u od , 
14 dni do 3 tygodni, a następnie rozdzie- 
lano natychm iast do służby-zastępczej po 
,kom panjacb piechoty bolszewiekiej. Bol­
szewicy nie zadaw ali sobie przytem  często 
trudu, aby Itw ierdJfc  i -anotow ae pensona- 
l ja  nowoprzydzielonych luazi, ale w ysyłali 
ich natychm iast do a tak u ' na pozycje nie­
mieckie. N a sknteK niedostatecznegc w y­
szkolenia, v szeregach tych pow ctaw aly 
bardzo poważne s tra ty . '

-Ą

Konterencja byłych królów bałkańskich
Sztokholm, 12 stycznia., Dzlanhik ,N -»s  

Cłironlcu' donosi z Zurychu że gn ckl 
król Jerzy wysłał do wszystkich królów 
przebywających na wygnaniu zaproszenie 
na konfeienrję, Jaka odbyć się ma w Kai­
rze

Zapi oszony jest podobno również król 
rumuńeki, musi on Jodnak prosić wpic/w 
Mor-kwę o zezwolenie.

Angielski ąacisk na króla Piotra.
S*tokholnr 12 stycznia. Nacisk angielek! 

na króla Piotra wzmacnia się.
Ja k  donosi agencja Reut< ra, król P io tr  

odwiedził Edena i C hurchilla, pr7y/-M.m 
ponownie tłumaczono 'm l, aby zgodził eię 
na układ pomiędzy T ito a S-zubas-zic/zem. 
tj. zam ianow ał Tito prem jerem  i zgodził 
eię nd utw orzenie regencji.

A g en cja , R eu tera  ogłasza w  związku z

tejn kom entarz, w którym  wzywa króla 
Piotra, aby rzybjco zgodził się na to żąda­
nie, o le możności jeszcze przed spo tka­
niem po niędzy Churchillem . S talinem  i  
Rooseveltem.

Rumuńsko-bułgarfkł 
układ handlowy.

Genewa, 12 stycznia. Jak  donoel radio­
stacja bukareszteńską, f odpisano rumuń­
sko-bułgarski układ handlowy,

Je s t to pierwszy m iędzynarodowy 'nk ład , 
zaw arty  od chw ili kap itu lac ji R um unji. 
Rozm iary p^ew idzianej w ym iany TOwarów- 
są  batrdzo nieznaczne. Z oświadc-mnia ra ­
diostacji m m uńskiej w yn ik i, że Rum un je 
podpisując ten układ, p ragnie  ndow odiic, 
że zdolna je s t wogóle zaw ierać um ow y mię- 
d synarodowe, t
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Nacisk niemiecki na linję Maginota utrzymuje się
V '  Auacji wojaka n iam i ,>ckie odbl ty dalsze liczne miejsvOWvśd. -  
Ka Węgrzech ściśnięty został sowiecki r ĵon włamania. -  Na od­

cinku KfajKedy Niemcy wta>%nęli do pozycyj sowieckich.
Berlin, 12 s l j c m i i .  Naczelna Komenda 

Niemieckich Sił Zbrojnych komunikuje z 
Głównej Kwatery Flłhrera w dniu 11 sty­
cznia:

Aby lepiej zabezpieczyć głębokie flanki 
naszego luku frontuwega w Anionach, 
przosunlęto b̂ z nacisku z» strony nieprzy­
jaciela juipO wysunięty ku zachodowi po­
przez r.eke Ourthe część i oddano miasto 
SŁ HOberŁ Użyte tam do akcji dywizje 
angielskio tylko z ociąganiem postępują 
w ślad za naszymi ruchami.

Na pomocnej flance obszaru bojowego 
na pcłudniowy zachód od Viełsaim Ame- 
w  .nie prowadzać swe obfitujące w stra­
ty natarcia, nie zijołali się przebić na sku­
tek, nasze] sllir-j obrony. Równię! w rejo­
nie dastogno linja frontu uiegia nieistot­
nym zmianom, mimo nieustannego nacl- 
eKu nieprzyjacielskiego w kierunku pół­
nocnym.

W  Lotaryngia nasze w njska, zdobyły na 
północ oa Rohrbarh miejscowość RImling, 
o którą walczono od szeregu dni. W alki 
leśne o wyloty wąwozu w Dolnych Wege- 
zach trwają nadal.

Na równinlo nadreńskie] formacje nie­
miecki- szturmem zdobyły dalsze fortyfi­
kacje L ln jl Maginota pod Hatten I uwol­
niły liczne mieiscowości na terenie środ­
kowe] Alzacji. Po gwałtownych walkach 
zniszczono siły nloprayjaclelskta odcięto 
na oołiidnle od Ersteln, a Ich resztki w li­
czbie nrzsezło 500 ludzi odprowadzono do 
niewoli.

Celem nękania dowozrt nleprzyjaciol- 
ekjego Leodjum | Antwerpia znajdują elę 
pod .-zmui&nym obstrzałem dairkonoś- 
nym,

We Włoszech środkowych utrzymuj? 
elę nada! przerwa w walkach.

Przy silnych opadach śnieżnych odpar­
to na Węgrzech liczne nieprzyjacielskie 
ataki na południe I północny-wschód od 
gór Vertss j zniszczono przy tern 16 czoł­
gów sowieckich. Na wschodnim frondo 
Budapesztu przeciwnik dopiero popołud­
niu podjął znowu swe natarcio. Wszystklo 
ono załamały tle o zacięty opór załogi, 
mimo użycia licznych miotaczy ognia, 
wmontowanych na czołgach.

W  toku czyniącego dobre posfępy ataku 
nasra formacje zwęziły rejon włamania 
nfrprzyfaclelskleub n« północ od Dui\alu. 
Odpierając nrzęclwatakl nleprzelaclelskio 
zniszczono 17 czołgów bolszewickich. 
k Na nrzyczółbu mostowym Kłajpedy nie­
mieccy grenadierzy I czołgi niespodziewa­
n i  włamali się na frondo o szerokości 4 
kilometrów do pozycyl nieprzyjacielskich

Miljony domów w AngIJI 
uległy zniszczeniu.

Berno, 12 stycznia. Dziennik Szwajcar­
ski .Berner Tageblnit" w artykule wstę­
pnym zatytułowanym „Z anglolsklego 
dnia powszedniego" pisze: liczba zniszczo­
nych lub uszkodzonych wskutek wojny po­
wietrznej domów w Anglji Idzie w miljo­
ny. ,

„Lato bomb la ta jący ch " z roku  1944 i  a- 
tak i hroiii „V 2“ szybko zwiększyły jeszcze 
te  szkody. Tam , gdzie ^nadają  niem ieckie 
pociski „V" w rzystko rozsypuje  się w 
grnzy m ary. cegły i cement,

Sztokholm, 12 stycznia. Według ddnle- 
elenla londyńskiego korespondenta dzien­
nika „Goeteborgsposten . wskutek niemiec­
kiego ostrzeliwana dalrkoiyystansowega 
panuje beznadziejna nędza mieszkaniowa, 
które] w  ciągu wojny nie uda słę zapobiec.

W  u b ieg ły m ,roku  b rak  m iw ik aó  pocią­
g n ą ł za sobą k a ta s tro fa ln e  skutki. P róba  
u rządzenia m ieszkań w  prow izorycznych 
barakach  na w ielką skalę  u tknęła  na 
m artw ym  punkcie ponieważ okazało się, że 
praw o o w łasności i kontro la  nad ziemią 
to  gą spraw y, k tó rych  samo ty lko wspo­
m nienie grozi w ywołaniem  ..politycznego 
trzęsien ia  ziemi". Z powodu braku sił ro­
boczych I materiałów musiano uruchomić 
ma«nwą produkcję prowizorycznych do­
mów.

Anglia posiadała pnc-d wojna około 13 
milionów domów, z zego 41/® mlljona zosta­
ło uszkodzonych przez bomby. B rak  mie­
szkań je s t tak  piekący, że na przedm ieściu 
W em hley pow stał fan tastyczny  pom ysł 
zam ienienia na m ieszkania k iilku  zupełnie 
prym ityw ny! h schronów  na rlicnch . p rzy­
pom inających skrzynie, przeciwko czemu 
gw nkow nie zaprotestow ali znowu m ie­
szkańcy W embley.

Konferencja żeglugowa 
w Londynie.

Sztokholm, 12 stycznia. .W edług donie- 
•ienra  dziennika „M or?en T idningen" z 
Londynu, w s to lic y  b ry ty jsk ie j odbyło się 
otwMr,.ie m iędzynarodow ej konferencji że­
glugow ej. w k tó re j uczestniczą rów nież 
przedstaw iciele k ra jó w  neutralnych . 'N aj- 
w a in ie jz ą  kwestlię, ja k a  poruszona b i­
dzie w debatach, jest. , M agna C h arta  m a ­
rynarzy".

I przy nieznacznych własnych ubytkach 
zadali bolszewikom dotkliwe st. aty.

Na pozostały,n fror.cfe wschodhim dzia­
łalność bojowa była .li^znhezna.

Północno-amarykańsklo bombwwce ter- 
rostyczne zaatakowały wczoraj obszar 
przyfrontowy na zachodzi? oraz mlejśco- 
woici nad Renem. We wczesnych godzi­
nach wieczornych szybkie brytyjski* sa­
moloty bojowe rzuciły bomby im, Hanno- 
ver..

Obszaf Wielkiego Londynu znajduje się 
stale pod ogniem naszych broni odweto­
wych.

Bitwa o Filipiny 
weszła w stadjum decydujące.

Tokio, 12 stycznia. W pewnym doniesie­
niu P Tokio czytamy, że bitwa o Filip iny  
weszło w swe stadjum decydujące.

Radjo tok ijsk ie  donosi, że lo ty  zwiadow­
cze lotn ictw a japońskiego w dńin 9 stycznia 
wykazały, iż główna siła aljantów pozosta- 
j« jak Jutad tak i nadal na wodach na za- 
chón od Lingayen i że nie ma odwagi posu­
nąć sit, naprzód. To sam o mówić należy o 
innej, form acji, k tó ra  wobec potężnych a ta ­

ków ze s trony  lo tn ictw a japońskiego 
w strzym uje sie i nie posuw a sie w k ierunku 
północnym. Trzecia form acja  flo ty  Łtoi na 
zaehó l od w yspy Oanay,. energiczne a tak i 
sam olotów japońskich  przeszkadzają je j  w

Dwie trzecie brytyjskiej floty handlowej 
poszło na dno morza.

Sztokholm, 12 st^ u iia . Ageu<,Ja R< -lo­
ra donosi, żo W przemówieniu swoui, wy­
gi c-Zk. . im w Londynie w . środę, wicedy­
rektor departamentu ratowniczego w ad­
miralicji, kapitan Polland. podał do wia­
domości, żo w ciągu ostatnich 4 lat wojny 
brytyjska flota handlowa strąciła dwie 
trzecie swego stanu.

W  roku 1939 pod flagą brytyjską kurso­

wało 17.300.0ft brt tonażu okrętowego. Do 
roku 1943 straciła Angija HJCl.(iOt brr. —  
Spodziewać elę należy, że liczba stołków, 
zatoplorij ch lub też zniszczonych przez 
Niemców w portach i na wodai h conaj- 
mnle] na 10 U t zatrudni w całe] pełni 
wszelką służbę ratowniczą Anglji oraz 

krajów aijanck:ch.

Naprężenie gospodarcze 
pomiędzy Szwajcarią i USA trwa

Genewa, 12 stycznia. Szwajcarsko rada 
związkowa, —- jak oświadczają z miarodaj­
ne] strony —  nie etrzymałai dotychczas, w 
związku z amerykańską kompanją praso­
wą przeciwko Szwajcar]! żadnego oflsjol- 
aego oświadczenia departamentu etanu 
Stanów Zjednoczonysh co do rokowań go- 
spodorczych to Szwajcarią.

Również ze s trony  am erykańskiego de­
partam entu- s tan u  nie nadeszło dotychczas 
do B erna oficjalne potwierdzenie ostatn ich  
doniesień agencyj „United Press", i „Ex- 
cnangs”, według k tó ry ch  nie należy ocze­
kiwać m ateria lnych  zm;an w polityce' go­
spodarczej S tanów  Zjednoczonych wobec 
Szw ajcarii.

N a m arginesie presji, w ykonyw anej przez 
Amerykę w odniesieniu du Szw ąjcm ji oraz 
tła - kam panji p rasy  am erykańskiej dono­
szą m. i. z gm achu Z wianku Szw ajcarsk ie­
go do redakcji „St. Heller Tagobiatt", że 
w g rę  wchodzić m uszą widocznie rieodpo- 
w iedzialne siły  am erykańskie, pochodzące 
ze s fe r  przem ysłowo-gospodarczych. k tóre

m ają  w tein zainteresow anie, aby  zapobiec 
konkurencji szw ajcarskiej w dziedzinie 
przemysłowej. Celem osiągnięcia zamówie­
nia mjuiża się za oceanem wszelkie oferty  
zasadniczo o conajm nłej 10 procent.

Genewa, 12 stycznia. List, skierowany do 
dziennika „N** York H .'J  T,'tbune“, a 
przemawiający na korzyść Szwajrarjl, dał

fiowóif wspomnianemu dziennikowi dp za- 
sola zasadniczego stanowisko w odnlosie- 

nlu ]o zagadnienia „państw neutralnych" 
W spom niany dńenn ik  pisze m. i.: 
„Szwecja, Szw ajcarja , I r la n d ja  i H iszpa­

nia zdołały uratow ać swą neutralność wy­
łącznie tylko na skutek  przypadkow ych o- 
kolioznoscd u a tu ry  geograficznej lub  też 
Strategicznej. A m eryka pram łje obecni* 
nad organizacją światową! w k tórej nie 
tna  już żadnego m iejsca dla neutralności. 
Bezcelową też je s t rzeczą rozdzierać szały  
z żalu nad tym i, którzy podtrzym ać zdołali 
szczegół nem szczęściem lub też zręczno­
ścią tak i system , ja k . biortjd naogól w y­
rządzi! tylko wiele s tra t" .

Avanti s

Włochy w wirze inflacji.
Mediolan, 12 stycznia. Artykuł wstępny 

opublikowany na łamach socjal-demokra. 
tycznego organu pasyjnego w Rzymie 
„Akaiiti" potwierdza rozpaczliwe sytuację 
gospodarczą, jaka panuje we Włoszech o- 
kupowunych.

W e w spom nianym  dziennikn nisze Sara- 
gat, jeden z przywódców socjalistyeiaiych, 
pod nagłówkiem  ;,W wirze inflacji", że co- 
praw da istn ie ją  bogate zapasy towarów, 
jednakowoż ceny osiągnęły tak  niebyw ałą 
wysokość, że tow ary  te zupełnie niedostęp­
ne s ta ły  się dla przeciętnego konsum enta, 
Eja rynku panu je  wręcz dm irtum  cyfr.

W  Rzymie w ydano publikację półurzędo- 
wą. na podstaw ie k tó re j Rzym posiada 
obecnie l.fitrt.000 mieszkańców, z- pośród 
których ty lko 1,361.000 osób posiada p ra ­
widłowe k a rty  żywność’owe. Ponad 240.000 
osób, k tó re  przybyły  do Rz^m n ja k i  «- 
chodźey lub też nie m eldow ały się policyj­
nie ze względów pplihyszmych. pozostają o- 
Oecnie poza m ożliwością kontroli i żywią 
się w yłącznie z tego. co zakupić zdołają  na 
czarnym  rynku.

Sztokholm, 12 styczn?a. J a k  podaje agen­
c ja  ReUtera. kom isarz Indow y spraw  zagra­
nicznych belgradzkiego kom itetu  rządowe­
go SniotHaka 7ł ożyt oświadi zenie, w któ- 

okri ślił W iochy jako  „zbrodniaTza i 
dłużnika" i zażadał, aby  odstąp iły  one 
T ry jest i F ium e.

Watykan potępia machinie** 
komunistów włoskich.

Genewa, 12 stycznia. To przowrocłe we 
Włoszech komuniści włoscy i agenci na­
desłani z Moi kwy zainicjowali w równej 
mierze ciekawy, ] >k | perfidny okspery- 
ment polityczny, zakładajac na teranie' 
Włoch t  zw. partię katollcko-komunisty- 
ezną.

Szummy ten tu ł m iał : wabić nowych 
zwolenników w koła  kato lików  włoskich, 
zdezorientow anych swego czasu przebie­
giem wydarzeń po kap itu lac ji W łoch. J a k  
się  okazało próba ta  spełzła na niczem. 
Ja k  angielska agencja R eutera donosi s 
Rzymu, osta tn io  organ W a tykanu  „Oseer- 
vatoro Homąne‘' za ją ł wobec tej ^uachimaz

oji bolszewickiej oastępnjące stanow isko: 
„Zasady i tendencje tego ruchu nie da ją  

się Dogodzić z nauką Kośioła". P ism o W a­
tykany  kom unikuje w związku z tern, że 
czołowe osobistości tego ugrupowania po­
litycznego nio nceiadaji żadnego prawa 
wystetowania w ron interpretatorów ..;y- 
śli chrześcijańskie], lub też s ta ra n ia  . ię  o 
zdobycie zwolenników pomiędzy karolika- 
mi Tom samem Watykan potwierdza Pa‘ 
nownie, znane zresztą jogo ilanowisko, 
żo nioma pomostu pomiędzy Ideologią bol­
szewicką a wiarą katolicką.

Reuter podaje nieprawdziwe 
wiadomości o papieżu.

v  »
Gonewa, 12 atyeznia. W iadom ość Rputó- 

ra /o  chorobie papifeża nie została potw ier­
dzona w żadnej/ audycji rad jo stac ji w aty ­
kańskiej w nocy na czwartek." D oniesiono 
za te, że p a f ie i  w środę p rzy ją ł na au- 
djencji różnych dostojników  kościelnych.

Renesans faszyzmu w Mediolanie
Bęrno, 12 stycznia. Pewien młody 

Włoch z Madjolanu, p-zebywający obec­
nie w Szwajcar]! oświadczył przedstawl- 

clelcwl pisma „Gazette ds Lausanne", żo 
renesans faszyzmu czyni szybkie postępy- 

M edjolan, ja k  podaje naoczny św iadek , 
m a w ygląd całkowicie faszystow ski. N a­
stró j jest tam  całkiem  inny aniżeli przed 
trzem a m iesiącam i. H asła, faszystow skie 
znajdu ją  wśród ludności wtonkiej podat­
ny g run t. .Aljanći ilostarczyli tym  hasłem  
najle /“>zegu m ąterja łu . '

Piloci brazylijscy 
. zestrzeleni we Włoszech.

Madryt, 12 stycznia. W edług doniesienia 
z Buenos Aires, na w łasnym  placu boju 
zestrzelono dwa ap a ra ty  m yśliw skie stero­
wane przez Pilotów brazylijskich . M ięli 
przytem  ponieść śm ierć porucznik b razy lij­
ski Campos de M edeiros i podporucznik 
D am otta  Paee. ,

m anew row aniu  tak . żo nio posuw a się. ona 
na północ. . ,

S tw ierdzić należy, żo am erykański przy­
czółek m ostow y lądow ania nie jest dosta­
tecznie silny  i io3y jego są niepewne. W oj­
ska dotychczas wylądówąne. pozostają heą 
przerw y pod ogniem  oatery j japońsKich. 
Zniszczony został pewien odd :iał wojęk. 
który  usiłow ał wylądować w innym  m iej- 
sesu.

*
Nad bialęm i w ydm aad eatok i ■Lingayen

po raz  d rugi już w h is to r ji  w ojny o ^  
W schodnia grom adzą się zwały chm ur bi­
tewnych. N a tym  to ibszarze nad w ybrze­
żem zachodnim  środkowego Łuzonn rozpo­
czął trzy  la ta  tem u g enera ł Homm-» swój 
pochód celeni zdobycia ' F ilip in . Zasadę 
aljanck ie j flo ty  w ojennej tw orzy 10 lotni- 
kowców. W  większym  oddaleniu od wy­

brzeża krąży na  w odach 70 dużych s ta łków; 
desantow ych. P ^nad  m iastem  Śan F ern an ­
do, położonym w śród bujnej roślinności 
trop ikalnej słychać g rzm ot pojedynków  
arty le ry jsk ich , otaczanych pomiędzy am e­
rykańsk im i okrętam i w ojennym i a b a te ria ­
mi japońskiem i. S łychać hnk  m otoru  sa ­
molotów bojowych.

San Fernando należy do rzedn najnow o- 
ęześniejszych m ias t Io z o n u . Z pośród g a ­
jów  -palm kokosowych prześw iecają biało 
fasady  budynków . Lotnisko położune jest 
na wschodzie. W  porcie w yładow yw ać mo­
g ą  bezpośrednio i swobodnie sw i tow ary  
s ta tk i o pojem ności 5.000 ton. M iasto liczy 
około 30.000 m ieszkańców  i .osiada uoią- 
czenie z M anilla, ou legła o 200 km. przy po­
mocy kolei oraz dobrej aa to s tra  iy. W  z a ­
toce L ongayer urządzili A m erykanie wię­
ksze m anew ry, k ró tko  przed w ybuchem  
wojny.

Granaty japońskie 
zabiły g e n e r a ła  b r y t y js k ie g o .

Sztokholm, 12 stycznia. Na p o k ład a li, je­
dnego z amerykańskich okrętów wojen- / 
nyvh no- Pacyfiku został zabity w dr.iu • 
stycznia gronótem jopońsklnt brytyjski 
generat-porucznik S ir Herbert Lumsdan, 
donosi agencja Reutera.

G eneral Lam sdcn został zam ianow any 
w roku 1943 specjalnym  przedstaw icielem  
C hurchilla  w głów nej kw aterze generała  
Mae A rthura .

Trzy kontrtorj1 edotote USA 
ZiiiszcAone przez tajfun.

Sztokholm, 12 otyconia. ' Amorykańskio 
mlnlsterwtw« marynarki podaje do wiado­
mości, żo vi czasie tajfunu, jaki ęąalaf na 
zachodnim Pacyfiku, zaginęły 3 kontrtor 
pod owco. wchodzące w skład floty na Pa­
cyfiku, jak donosi o tam agencja Reutera 
z Waszyngtonu.

P onad to  w w yniku akcji japońsk iej za­
topiono 4 s ta tk i desatowe, jedna łódź to r­
pedową. j’eden m ały  śeigacz łodzi podwod­
nych oraz jeden s ta tek  pomocniczy.

Wzmożenie (fzłałań bojowych 
na froncie burmańokim.

" okio. 12 stycznia, Jak donosi nadjó tfc- 
kijskio, w dniu 9 stycąnli lotnictwo japoń­
skie zatako«rato niespodziewanie aljanekl 
konwój, który usiłował wtargnąć do zato­
ki Akyab w Burmie.

Jidon krążownik I t  statek pojemności 
3.000 b rt zatopiono, 2 transportowca o łącz. 
noj pojemności ff-POO br. ciężko uszkodzone, 
pazatom zestrzelono 2 afja- ckie wodne. 
jiłatowce. K om unikat donosi dalej, że s tr a ­
ty  japońskie  b y ły ,b a rd zo  niewielkie. P o ­
nadto  lo tn ie ’wo japońsk ie  zaaitakówało 
dnia  10 stycznia  pozycje 'a lianckie koło 
A kyab i spowodowało w 7-miu miejscach! 
pożary, ą w jednym  eksplozję. Również 
skutecznie zaatakow ano pozycje a ljanek l o 
na północny zachód od M andaiay. ^

Atak powietrzny na Singapur.
Tokio, 12 'stycznia . Główne Japońska 

kwatera cesarska komunikuje według do­
niesienia agencji Domoi;

W  dniu 1T *tvi rnia około godziny 10.50 ' 
nadleciało od północy 20 bombowców Sta­
nów Zjednoczonych typu „£ 20" ceiBm do- 
konanta ataku na wyspę Szonan (Singa­
pur).

'Z  powodu silnej akcji obronnej m yśliw­
ców japońskich  bombowce am erykańskie  
były zmuszone rozluźnią zw artość saj oich 
form acyj, w skutek czegc ty 1 ko pojedyn­
czo m ogły wtarćmąć do s tre fy  powietrz­
ne! na 1 w yipó Szonan. Zrzuć i Lr o-ne przy­
tem nie (-.filując 6woje bom by na m iasto 
Szonan. N asza akcja  obronn* a r ty le rji 
pneciw lobniezej' oraz ak( ja  obronni ja ­
pońskich sam ototów  armji lądow ej i  m a­
ry n a rk i była bardzo eilna. Z a ra ^ r to w a -  
no następujące w yniki w zestrzelonych 
sam olotach: 2 samoloty antorykańsklf **■ 
strzelono, 14 dalszych maszyn uszkodzono, 
Ogół°m więc zestrzelono tu b  też uszko­
dzono 16 bombowców. N asze obiekty  w op  
skowe nie poniosły żadnych szkód, jed n ak  
zburzono około 20 domów Pow na Ucz a  
osób c’ w!lnych w m ieście Szonan lo s ta li, 
zabita % powodu bezplanowo zrzuconych 
bomb.
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Ju tro : H ila rju sza  pap.

Dziś obowiązuje zacieni* 
nienie od g. 17.05 do 7.20

Posypywać piaskiem jezdnię 
w czasie gołoledzi.

P a ń s tw o w e  w ład ze  a d m in is tra c y jn e  w K rak o w ie , w ydały  
o s ta tn io  z a rz ą d z e n ie , w m yśl k tó re g o , w o k re s ie  g o ło led z i, 
n le ty lk o  c ito d n ik l lec z  tź k ż e  Jezd n ie  m u szą  być posy p y w an e  
p ia s k .e m , p o p io łem  i ty m  p o dobnym  m a te r ja le m . O bow iązek 
te n  sp a d a  n a  p o s ia d a c z y  n ie ru c h o m o śc i (w ła ś c ic ie li ,  ad m in i­
s tr a to ró w  lo b  d ozorców  d em u ). N a tu ra ln ie  z a rz ą d z e n ie  to  do- 

* ty czy  ty ch  n le rn in o m o ś c i,  k tó re  p rz y le g a ją  do jez d n  .
P ow yższy  p rz e p is  p o s ia d a  b a rd .o  duże z n a cz e n ie  p rzed e- 

w szy s tk lem  d la  p rze c h o d n ió w . I le ż  to  n iesz c z ęś liw y c h  wy- 
p a d k .w  n o to w a ły  k ro n ik i w u b ieg łym  ro k u ;  ,u k „ ś  J a n i  z ła ­
j a ł  i so b ie  n o g ą  k to ś  z la m a l r ą k ą  lu b  d o zn a ł c ię ż k ich  p o tłu ­
c z e ń  w sk u tek  u p ad k u  n a  oblodzonym  b ru k u  lu b  jez d n i. P o sy ­
p a n ie  p ia s k ie m  je s t  n iez m ie rn ie  w a ż n ą  cz y n n o śc ią  w o ó c e u /m  
o k re s ie  zac iem n io n y ch  u lic . W m ro k a c h  w ie c zo ru  o p o ś liz g n ię ­
c ie  s ie  i n ie sz c z ęś liw y  u p a d e k  j e s t  b a id z o  ła tw o .

P o sy p y w a n ie  jez d n i p o p io łem , p ia sk ie m  i tp .  w a ln e  ie s t  n ie -  
ty lk o  d la  p ie sz y c b , l e c i  ró w n ież  d la  k o n n y ch  jo la z d ó w . W o k re ­
s ie  g o ło ie d z l k d u le  u le g a ją  częs ty m  u p ad k o m  w sk u te k  po- 
S liz g n ię c i ,.  W e  rza d k o  la m ią  so b ie  p rzy te m  n o g i.

Gig. u*  p o lic y jn e  b ę d ą  czuw ały , n a d  w y k o n an iem  pow yższego 
z a rz ą d sd n ia . w  ra z ie  u c h y b ie ń  b ę d ą  s to s o w a n e  k a ry .

Pilne prace w  szkółkarrt wie.
(tp) M iesiąc styczeń w odniesienin do szkółhar- 

•tw a, to okres iatę .isyw nej pracy. W  m iesiącu lytń 
przede wszy stkiem  trzeba jeszcze raz  przeglądnąć 
dokładn ie  ogrodzenia szkółko i jeżeli zachodzi po ­
trzeba  w szystkie otw ory  ponapraw iać, by zające
n ie  zrobiły drzew kom  szkody.

W  m iesiącu tym  trzeba skontro low ać załadow a­
n e  drzew ka i jeżeli korzenie w y rasta ją  p o n ad  po ­
wierzchnię, trzeba je  koniecznie p rzykryć ziemią, 
względnie liśćmi.

Jeżeli ziem ia nie jest zm arznię la  — m ożna prze­
prow adzić  rów nanie kw aler, zasypyw anie dołów, a  
ta k ie  przekopyw anie względnie orkę. W  slycznin 
m ie  się zrazy do szczepienia, przeJewszys^akiem  
z drzew  owocowych i tak ich , k tó re  zasługują na 
rozm nażanie. Zrazy te wiązać należy w pęczki i zao­
pa trzyć  tabliczką na k tó re j w inną być w ypisana od­
m iana  oraz ilość sztuk. Przycięte zrazy przechow y­
wać należy na sto jąco w wilgotnym  piasku —  w 
chłodnych piwnicach. Te zraZy, Jktóre zostały już 
iiabytc, obecnie jeszcze raz należy przejrzeć i w wy­
padku , gayny ich końce były przyschnięte!, odcina­
my :ę część, a wiązki dołujem y i s ta ian n ie  prze­
chow ujem y.

W  styczniu m ożna ciąć jeszcze sadzonki porze­
czek. Jeżeli dziczki drzewek owocowych, któreśm y 
śr Jesieni w ykopali i .posortowali, są zadolow ane w 
piwuicy, m ożna je teraz ciąć i oczyszczać. Takie 
dziczki, któreśm y otrzvniali jako  przesyłkę", sor- 
■ujemy i rów nież dóKjfcuiy w piwnicy. W  żadnym  
wypuUkn nie m ożna przechow yw ać dziczek w b a­
lotach.

W  szkółce w dni bezm rożne m ożna w ykonyw ać 
cięcia na tych drzewkach, k tóre w ym agają jeszcze 
prow adzenia.

„Poszukiwany".
Dzlatałno#  ̂ krakowskiego ockłzi ału Pobkiego Czerwonego Krzyża

Przesada.
M ów ił K rzy s ie k  do Irki. (narzeczona  K rzysit\): 
a- P rzedosta tn iego  czwartlpu, dobrze to pam iętam ... 
f/łosno m ów iła  do m nie fw a  zna jom a  — W isia  — 
na f a j f i t  u  H opsiupskich , i e  t y  m asz b liźn ię ta !

Na to  Irk a  w rzasnęła: „Bajczara przek lę ta !
M ój K rzys iu , p rzec ież ch yba  t y  dobrze znasz W isię  

i  w iesz, że  w  tem , co ona plecie ła k  n a ję ta  
zawsze- ty lk o  p ó łęw ę  p ra w d y  zo b a czy  się...“.

K r y a t a  O p a l i ń s k a

(tp) T ak i w yraz w tłustym  nad ru k u  p a  zielem ej 
Lartco stanie się dla wielu pam iętnym , dla wielu 
tych, k tórzy  w poszukiwaniu, swocn bliskich przy- i 
chodzą do biur Polskiego Czerwonego Krzyża przy 
ulicy Pierackiego 19. DrobnoKterowa no tatka  d ru ­
kark i, uwidoczniona na tej karcie: „Anczyc, Kra- ' 
ków. XI. 44. 1O.O00" ma tez swoje znaczenie. N a­
kład  ten dz-esięoioiysięczny już jest na w yczerpa­
n iu . Na kartce tej podaje się nazwisko i imię, sto­
pień wojskow y, datę i m iejsce urodzenia," imiona 
rodziców , adres przedw ojenny oraz nazwisko . 
im ię poszukującego. Ów „stopień w ojskow y" od­
nosi się do czasu zaznaczonego w drukarn iaayn i 
zapisie: XI. 44, a w ię c 'd o ty cz y . rozbrojonych od­
działów A. Hi '

Zadaniem , upraw nieniem  i obowiązkiem  Czer­
wonego Krzyża jest naw iązyw anie kontak tu  mięclzy 
osobam i rozdzielonem i na s k u t e k ,  działań w ojen­
nych . Polski Czerwony Krzyż pełni to zadanie już 
od począ tku  wojny, przyczem  głównym  objektem  
jego sta rań  byli jeńcy wojenni, a  więc już  od  ro ­
ku 193a.

- Rozm iar działalności krakow skiego oddziału 
P. C. R. przćdstaw ia się pokaźną liczbą- dOO.000 — 
w przybliżeniu tyle pozycyj liczy jego archiwum , a 
w tym w’ ogrom nej w iększości w ystępują naz—iska 
poszukiw anych, dla k tórych założono oddzielną 
karto tekę; zajm uje ona wielki na całą ścianę ćoz-
łozony regał   w nim  szachownicę, ułożone
skrzynki kartkow e, na k tórych  niebieskie litery po­
czątkowe nazw isk o rien tu ją  w szukaniu. T aż obok 
stó ł dyżurującego Urzędnika, na stole nowa, spe­
cja lna  karto teko, obejm jją-ra  już  paTę tysięcy b ia­
łych kart. Dla nich właśnie przychodzą od pewnego 
czasu części klienci P. C. K., bądz za pośrednic­
twem  zielonej karty  zgłaszający poszukiwanie,
bądź ttż  po wielodniowem  rzekauiu  przychodzący

z zapytaniem , czy w śród białych k a r . nie m a już 
nazw iska poszukiwanego. Klientam i tymi są  niem ai 
wyłącznie kobiety — może inatki. Na białych zaś 
ka rtach  przy nazw isku (nieraz przy tym  i pseudo­
nim  W cudzysłowie) imię — kobiece rzadkością nie 
jest — stopień wojskowy od Strzelca poprzez po­
rucznika do generała, na jej odwrocie num, rem 
podany obóz jeńców  i num er osobisty poszuk. wa­
lnego jeńca, nie rzadko też zapisek o przeniesieniu 
dt> obozu ininego — z czego wniosek o siałem  
spraw nem  funkcjonow aniu  b iura  P. C. K„ korzy ­
stającego z in form acyjnej gotowości kom end, do­
tyczących obozów <— „Stalagu" i „Oflagu".

Dużo dobrego świadczy sw oją p racą  Czerwony 
Krzyż, k tórem u wszyslkie państw a światr. -zgodnie 
przyznały  przywilej uwzględniania najw ażniejszej 
ze spraw  prww alnych: łączności krw i, uwzględnia­
n ia  tych spraw  pryw atnych  na ile w ielki-eli rozstrzy­
gnięć, form ujących  przyszłą postać  narodu  i 
św iata.

T ak  więc w  chwili obecnej, gdy się powiększył 
stan liczbowy polskich jeńców, ożywiła się znów 
p raęa  P. C. K., szczególnie w Krakowie, gdzie się 
biegiem  w ypadków  spraw y te skoncentrow ały.

Poniew aż współcześnie w tym że Krakowie sk u ­
piła  się wszelka ak c ja  poszukiw acza, dotycząca 
b .  m ieszkańców W arszaw y, zdarza się, że n iejed­
nokro tn ie  poszukujący zjaw iają  się w P. C K , za­
py tu jąc  o osoby cywilne, przesiedlone z W arsza­
wy  tych odsyła się na Mały Rynek 8 do RGO,
k tó ra  prow adzi o partą  na obfitym  m aterja le  k a r­
totekę osób cywilnych. Również zdarza się, że do 
P. C. K. przychodzą przesiedleńcy, szukając  tu po­
m ocy m ate ria ln e j -— tych się inform uje, że wszel­
k a  m aterja lna  pom oc społeczna (i lekarska) należy 
wyłącznie do RGO. - a

Prawidłowe przechodzenie ulic
zmniejszy znacznie ilość nieszczęśliwych wypadków

U staw icznie słyszy się i czyta o nieszczęśli­
wych w ypadkach, m ających  m iejsca na u ’.icy 
miasta'. Przew ażnie  m ają  ońe zw iązek - m chem  
pojazdów  m echanicznych. W eźmy pod uw agę 
w ypadki tram w ajow e. C zęstotliw ość wzy w in ią  
Krak. Ocholn. Twa R atunkow ego w zw iątku  z 
w ypadkam i tram w ajow em i przedstaw iała  się w 
1944 ro a u  n astępu jąco : pierw szy k w a rta ł  — 27; 
drugi k w arta ł — 43; trzeci k w arta ł — 19; czw ar­
ty k w arta ł (bez grudnia) —- 40. Go drug i dzień 
om al jeden w ypadek — tak  pow ażny, że trzeba 
było w z jrn łć* P o g o to w ie  .Ratunkowe. N aturaln ie  
w podhnyctń liczbach nie mieszczą się tak i"  wy­
padki, w k tó ry ch  poszkodow any dźw ignął się 
o w łasnycn siłach i polazł do dom u, nie uoieka- 
jąc  się db In terw encji Pogotow ia Ratunkow ego. 
i Różne są przyczyny w ypadków  tram w ajow ych  

K toś w ypadł z wozu na zakręcie. Inny, jadąc  na 
stopniach, w najw iększym ’ pędzie t r a m w a ju - — 
zleciał bądź w skuiek zepchnięcia przez resztę 
pasażerów , bądź w skutek osłabienia rąk.- Jak ie ­
goś p rzechodnia  n a jech a ł tram w aj, Innego zgar­
ną ł wór ciężarow y, gdyż pasader sta ł w raz z i'p- 
nym i na  stopn iach  tram w aju  i zanad to  był w y­
sunięty  na jezdnię. Ktoś nieszczęśliw ie w sko­
czył w  biegn do tram w a ju ; inny  znów wyskoczył 
n iefo rtu n n ie , nie czekając  na  zatrzym anie  się wo­
zu na przystanku . T ak ie  i tym  podobne w ypadki 
k ro n ik i w ydarzeń n o tu ją  codziennie.

Podstaw ow e praw idła ruchu ulicznego po.w.n- 
ni znac wszyscy. Przechodząc u licą w poprzek, 
na jp ierw  trzeba oglądnąć się w lewą stronę, aby 
nie wpaść pod nad jeżdżające auto, tram w aj, fu r­
gon, m niocykl, row er itp. Tak przechodząc ulicę 
na drngą stronę patrzym y się w lewo do połowy 
jezdni. Od połowy jezdni zw racam y głowę w p ra ­
wą stronę, z te j bowiem  strony możę nas najechać 
jak iś pojazd. Mniej wprawna^ osoba, przed  prze­

chodzeniem  ulicy pow inna najp ierw  stanąć na  
chodniku i w ybrać tak i m om ent w którym  ruch 
pojazdów  jest m aty -lub żadeił. P rzy  p rzechodze­
n iu  trzeba zachow yw ać się stanow czo i szybko. 
Na skrzyżow aniach ulic nie w olno przechodzić 
na przełaj, a tylko po linjach przy prostokątnym i,

.Lecz to nie wszystko. Nie pomogą gruntow ne 
znajom ości przepisów , jeżeli ulice będziem y prze­
chodzić bezm yślnie; na to m ożem y sobie pozwo­
lić idąc chochlikiem. Potrącenie tego lub innego 
przechodnia nie pociągnie tragicznych następstw ; 
skończy się zapewne tylko na przeproszeniu po­
trąconej osoby. 7. chwilą jednak  przechodzenia 
ulicy na drugą stronę rzeba koniecznie zerwać z 
zam yśleniem; Przechodzień, musi być przytom ny 
i św iadom y spełnianej czynności; musi skupić u- 
wagę i zdwoić obserwację.

-Zwróćmy uwagę . jeszcze na jeden m om ent 
Ktoś przechodzi ulicą. Praw idłow o p a trz y  w le­
w ą stronę i ta k  dochodzi do połowy jezdni. — 
Od połow y jezdni zw raca głowę w p raw ą  stronę 
i widzii nad jeżdża jący  tram w aj. W ohec teg o 'p rz y ­
spiesza k roku , aby m inąć wóz; n iestety  w pada 
pod auto, nad jeżdżające  szybko i w yłaniające  si.ę 
z za wozu tram w ajow ego. P rzechodząc tedy jez­
dn ię  zwróćm y zawsze baczną uwagę,. czy za 
przejeżdżającym  tram w ajem  nie posuw a się je­
dnocześn ie-au to . W  razie  niepew ności lępŁej sta ­
nąć na  środku  jezdni i przeczekać a i  tram w aj 
przejedzie.

U m iejętność praw idłow ego przechodzenia  lilie 
jest sp raw ą bardzo  w ażną; od niej zależy n ie­
raz  życie ludzkie. Do obow iązków  rodzicielskich 
należy, często o n iej rozm aw iać ze swojem i 
dziećm i, odpow iednio  pouczając  je, jak  m ają  

. chodzić u licam i, jeździć tram w ajam i i ozego wy­
strzegać się w  ru ch u  ulicznym .

MIGAWKI. 
Kobieta ze wzmacniaczem.

Zuzia  n ie m ia ła  szczęścia  w  m iłości. Podczas^  
g d y  w szy s tk ie  je j  ko leża n k i, jeś li n ie  po w ych o ­
d z iły  za m ę t, to  m ia ły  sw y c h  „d o ra toró if, z  k tó ­
rym i, ja k  to  m ów ią „chodziły",, ona jed n a  n ie  
sp o tka ła  się  z  n a jm n ie jszyc h  n aw et o b jaw em  
za in teresow ania  z e ^ t r o n y  m ężczyzn . T ru d n o  po­
w iedzieć , c zy  za w in iła  tu  je j  m ało a tra k cy jn a  
uroda, c z y  te ż  zu p e łn y  brak ja k ic h ko lw ie k  walor 
rew i tow arzysk ich .

N ie  m iała n a w et o k a zji zna lezien ia  sw ego  
,i.chłopca". Ceny dzień  pracow ała w  biurze, za- 

H rudn ia jącym  w y łą czn ie  s iły  żeń sk ie , a na  wie-, 
czo rk i to w a rzysk ie , ani inne  tym  podobne im ­
prezy , n ik t  je j  n ie  zapraszał. M ówiono o n ie j, że  
sw ą znudzoną  i m im ow oln ie  z łą  m iną ,£ a w a li"  
ka żd ą  zabawę.

Z u z ia . była  w  rozpaczy. A ż  w reszcie  pew nego  
dnia jed n a  z je j  za m ężn ych  p rzy ja c ió łe k  udzie liła  
je j  zbaw iennej ra d y: ' 1

„Zuzia, k u p  sobie w zm acn iacz!"
■ Zuzia  za p y ta ła  zażenow ana, co takiego  m a W. 
seb ie  w zm ocnić . O kazało s ię • i e  chodzi tu ta j o 
patefon  e le k try c zn y  ze  w zm acniaczem , g łośn i­
k iem , adapterem , c zy li  przedm io t, k ió fy  d o da je  
w spó łczesne j kob iecie  ogrom ną porcję  se x  
a n tico lu , jeś li na tura ln ie  n ie  w zbrania  się  p o ży ­
czać go sw ym  zn a jo m ym  (m ow a o p o życza n iu  
patafortu, n ie sdx  a p p ea lu ).

Zuzia  ze  w zm acniaczem  sta ła  się  zu p e łn ie  in­
ną kobietą .

B y ła  poprostu  rozryw aną.
P o czą w szy  od p o p o łudn iow ych  godzin  sęboU  

nich  aż do w czesnego  - anka  pn ied żia łku w eg o  
w o ziła  po m ieście dorożką  w zm acniacz z  jednego  
p rzy jęc ia  na drugie. N ie  by ło  za ręczyn , ślubu, 
chrzcin, ju b ileu szu  ani ża d n e j in n ej im p rezy  to ­
w a rzysk ie j, w  ko le  je j  zna jom ych , a n aw et zu p e ł­
n ie  n iezn a jo m ych  Osób. na k tó ry b y  n ie  b y ła  pro­
szoną  — ma się rozum ieć razem  ze  w zam cn 'a- 
czem t

P oznała  na tura ln ie  m n óstw o  „uspodniónyęfi"  
p rzedstaw ic ie li lu d z k o ś c i, 'a  m ię d zy  n iem i zna" 
la zła  sw ego „ typa". J a k  to- m ów ią: „każda, s tw o ­
ro zn a jd zie  sw ego am atora". N a stą p iły  w n e t  
w łasńe  za ręczyn y , ślub, a po*em w spania łe  p rzy ­
jęc ie  w eselne, na k tórem , na honorow em  m ie jscu  
u sta w io n y , p rzyg ryw a ł do tańca  —- e le k try c z­
n y  p a te fo n !
, Penrne n ieporozum ienie  pow sta ło  ty lk o  w  ko le  
p rzy ja c ió łek  m a m y  Zuzi, g d y  ta  im  zaltomuniko-. 
wała z  dum ą: .

..M oja córka  ma adapter"!
W te d y  za p y ta ła  jedna  z pań ze  w spółczuciem :
,.A  gd zież  się  je j, m oja  pani, to  pasku d ztw o  

p rzy tra fiło ? " ., A . Z  a w a d ą

Ze scen i estrad Krakowa.
Dzisiaj 12 stycznia 1945:

s ia r y  T t a l r  fa la c  S zczep ań sk i i ) :
Oodz. 1 7 :  JV e m je ra  „ k r t w o d - i s k l r  żu e try " . W odew il ze  Spie-

' w am i f ta ń c a m i w- 4 -cb  a k ta c h ,  S te fa n a  T u r­
s k ie g o , w w y k o n an ia  ze sp o łn  a r ty s tó w  - k ,a k o w ­
sk ic h . ■ R e ż y s e rja  K. F ą ljis ia k .

K rakow sk i P o lsk i T r a t r  K uklo iek , S tra d o m  15 iJa w n e  k lu *  
A tla n t ic " ) :

Godz. 15  I 1 7 : „ J a s e łk a  w K u k ie łk a c h " , re g io n a ln e  w ido­
w isk o  ja s e łk o w e  w  3-ch  c z ęśc iac h  z m u zy k ą  i  
śp iew am i w o p rac o w a n iu  T ad eu sza- O rzesly . Spe­
c ja ln e  I lu s tra c je  m uzyczne , u d z ia ł ch ó ru  1 so li­
s tó w .

„Kopciuszek" Ortyma 
w nlenzleljt o godz. 10 przed południem.
W n ied z ie lę  o godz. 10 p rzed p o łu d n iem  w S ta ry m  T e a trz e  

T y m o teu sz  Ortym  w y s ta w ia  n a jp ię k n ie js z a  b a j k ę . /  ś w i a t .  
„ K o p c iu sz e k " , k tn ra  z y s k a ła  o lb rzy m ie  p o w o d zen ie  w seoa  
n aszy ch  m ilu siń sk ic h .

P rzepych  w y staw y  łąc z y  s ię  ze  z n a k o m itą  g rą  w ie lk ieg o  
zesp o łu . W lr lk a  o r k ie s tr a ,  p o d  dyr. Z. W le h le ra , p o d n o si 
w a lo ry  teg o  n ie sp o ty k a n eg o  o d d a w s a  p ięk n e g o  p rz e d s ta w ie ­
n ia .  Moc śm ie c h u , w eso ły ch  s y tn a c y j ,  a  nadenkszy t» o  u d z ia ł 
w sz y s tk ic h , p rzyby łych  do te a t ru  dz iec i w a k c ji  sc e n ic z n e j, 
s k ła d a ją  s ię  n a  c a ło ść , s to ją c ą  n a  n a jw y ższy m  poziom ie  a r ­
ty s ty czn y m .

 . ' • .■ /

Q|w Im i i » I |  Mrzsdwws

Obwieszczenie urzędowe
*  sp ra w ie  k o rz y s ta n ia  i  p c l r - ó -  p o sp ieszn y ch  m iedzy K rakow em  a  S k ie rn iew icam i

przez nrenjem leckicn podrółnych.
Celem  u n ik n ię c ia  s ta łe g o  p rz e p e łn ie n ia  p o c iąg o w  p o sp ie szn y ch  m> d .y  " -a k o w e m

•  S k ie rn ie w ica m i p rzez  Częs>oc io w ę —Ko ' u j  ki w olne p len ie m le c k lm  p o J ró tn y m  
k o rz y  ta c  z p ę c ią g ó w  p o sp ie szn y ch .

D*sA7 20 7  o d jaz d  -  K rak o w a  dw. g l. o  godz 8 ,0 9 , p rzy ja z d  d o  S k le n fe w lc  1 5 ,3 5 . 
DmW  2 0  l o d jaz d  ze  S k ie rn ie w ic  u godz. £ .1 7 , p r -y ja z d  do  K rak o w a  dw . g l. 

O godz. 16 ,17 .
ty ik o  d la  p o d ró ży  stL ib o w y cn  i h an d lo w y ch  w ażnych  d la  ce ló w  p ro w a d z e n ia  w o jn y , 
d o k o n y w an y ch  n a  p o lec e n ie  lub  za  zgodą  jed n e j z n iem iec k ic h  w ładz  a lb o  z a stęp  
n iw a  in te re s ó w  w w olnym  o b ro c ie  g u sp o d a ic z y m . (P rzed  8  s ty c z n ia  p o c iąg i Ie  po 
a lt i fa ły  n u m er li z u l '2 0 2 ) .

P ray  z a k u p il i  h ile tn  n a  t e  p o c iąg i p o sp ie sz n e  n a leży  p rzed ło ży ć  zaśw ia d c z e n ie  
w e d le  n a s tę p u ją c e g o  wzo-u*

ZA S W IA D C ZE N IE
• a  k o rz y s ta n ie  z  p o c iąg ó w  p a s a ż e r s k ic h  w k tó ry c h  p r t o j n d  z o s ta r  o g ran iczo n y .
M e n ic m le c  ( k a ) .................................................................................................................................... .........

(n azw isk o  p o d ró żn eg o ) 
d o k o n u je  p o d ró ży  s tu żh o w ej (n an d lo w rl)  w aż n e i d la  ce lbw  p ro w a d z e n ie  w o jn y  n a
p o lec e n ie  luo  za  zg u d ą  p o d p isa u e j w ładzy  d n ia  .   -  .  .

( d a ta  podróży)
! >  e  s • ■ i  ,  . d o ....................................................................
• r s  .  .  i   ̂ »  . i  ,  dnia . . . . .  1945

(o zn a c z e n ie  w ład zy )
P ieczęć  s łu żb o w a.

Do w y s ta w U n ia  z a św ia d c z e n ia  s ą  u p ra w n io n e :  
h i - l a d i . ‘ por n la ją c e  • sekęc s ln żh o w a.
b j w1“ ‘ clw i fac n u u  . odd  if g .jw n y ch  g ra p  w  izbach  D y s try k tu  d l i  o g ó ln s j 

g  spoi a rk  w  o e n .ra in y m  G u b e rn a to rs tw ie .
Z a św ia d cz e n ia  s te m p lu je  s ię  p rzy  wyt-upnie b i le tu ;  n a le ż y  je  o k a z ać  p rzy  b ra m ­

c e  p e ro n o w e j t p rzy  k o n tro li  w p o c ią g u . J e s t  ono  w ażn e  ty lk o  w d n iu  o stem n lo - 
w a r  n; p o  uży ciu  n n lezy  j, aw ro iić  je d n o s tc e  w y s ta w ia ją c e j .  Z tś w la d c z e n le  je s t  
W ażne ty lk n  n a  je d n ą  jaz  J e :  sa te m  n a  ja z d ą  ta m  i z p o w ro tem  s ą  p o trz e b n e  o so b n e  
z a ś w ia d c z .n ia .  Z a św ia d cz e n ia  s ą  t a k ż -  w y m ag an e  p rzy  p rz e lś c ln  z im y c h  p o e tą  
t* w  do p o c iąg ó n f p o sp ie szn y ch  w ym ien ionych  n a  w stęp ie .

P o d ró żn y m ,, k tó rz y  n ie  m o g ą  p rzed ło ży ć  żad n eg o  z a św ia d c z e n ia , u m ożliw iono  
J a z d ą  n o w ą  p a rą  p o e ląg ó w  m lę d z .  K rakow em  a  C zęsto ch o w ą, k tó ry ch  c z asy  jazd y  
8 ożna zn a iezć  w ro z k ła d a c h  lazd y  lu b  z a p y ta ć  s ię  o  n ie  w k a sac h  b i le to w ix h .

K rak ó w  l o  s ty c z n ia  19 4 5 .
T lo n tra ln a  D ysokcja  KPIol W sch o d n ie j.

.  J t o f f r t f i W n  K n t f & w e  M to Jtk la  w W arsz a w ie  —  B lnro z a s tę p c za  w  K rakow ie 
!■!• K i ja n k a  1 , p . a d r . '  KK0. p o w la tę  K rak o w sk ieg o ) z a w iad a m ia  ito w arz y -  
lż o n y c h  t e  w sze lk i*  w p ła ty  na  'p o c ze t b ie tą c y c h  i z a le g ły ch  o d se tk ó w  1 ko- 
te to w  a d m in is tra c y jn y c h  ł  ty tu łu  p o ty cz e k  h ip o teczn y ch  w in n y  być d o k o n y w an e  
w  K o m unalne j K asia  * o sz cz ę d n o śc i w G rodzisku  M azow . lub  je j  o d d z la U ch
W S e c h a c z e w lt ,  B łoniu, Ż y ra rd o w ie  l M ilanów ku.

Zguby — k r a J i l t h
Zgubioną katołd  m ęąto  y jtanswąijn. mb 
f ń y  t ra m w a ju  d ola  7 . XII. p ra e z ę  ta -  
■bwwin y jć ić  r i  la .jro d ą : Kraków, J«- 
g M to ń sk a  9 , m . 4 .  3 2 6

Ząnblono K euahetrtę, u  n azw isk o  Ma- 
r j a  W ójc ik , K raków , ni. K to w n J s ',sk a  
36, m . 10. 355
Zgublene K enrt r tę . Nr. fV /8 9 5 0 9 , na  
nezwietre Olga Suder, l bopólt-i 11 wy­
b a w io n ą  2 6 , U L 1) 12 w K ra t' nią.

D nia 8 . L  b . r .  zgaL iono ot u f f y  z fn- ’ 
te ra łe m  u l. Lubicz— R adrlw iłlw w ska . 
U czciw ego rn a la e c ą  p ro sz ę  s k ie ro w a ć  
n a  u t. Czystą 7 , p o k ó i 1 05 . s
Zgubiono Ausweits te.I.araki,, na n azw isk o  
Dr. Heileny WasziiieiWńcz-Kołodiriejskiej, 
w y s ta w io n y  p n ą c  Izbę  Z d ro w ia  w W ar­
szaw ie .
W n ied z ie lą , 7 . 1. V •* £  Idąc  P ia n ia  ni 
kolo  u licy  j la ro ta  O lszew -^— po, zgub i­
łam  czi ry p ie rzo w y  z a rę k a w e k , w ew ­
n ą trz  w ybity  b rązo w e  f o t e . i c .  L ask aw ą- 
go z n a la z c ę  p ro szę  o z w ro t, za  w y n a­
g ro d zen iem . K raków , u l. P io tra . M icha- 
łowskiiego 15, m. 26 . 76 5
Dnia 7 . 1 .  1645 sk ra d z io n o  teg-.iym ację  
Izbą Z drow ia , w y d an ą  p rzez  G esond- 
b i t a n u n e r  K rak au  o ra z  K e n n n k a rtę , 
n a , n azw iek o  Z y gm unta  K uczyńsk iego , 
zem . W ieliczlka, u l. A yw eca 4 a . O strze- 
1 1  s ię  p rzed  n ad u ży ciem . 689
D nia 1 . 1. 104 0  sk ra d z io n o  K en n k artę , 
n a  n a z w isk o  E u p -n j ' K u czy ń sk ie j, Kam. 
w W W i ł c e ,  u. A yw asa 4 a ,  o raż  za ­
św ia d cz e n ia  o  zw o ln ien iu  ze  s z p ita la ,  
Ó sm a  ;a  s ię  p rzed  n a d u ży ciem . 190 
K en n k a r tę , Nr. 3 7 8 6 0 4  zg u b io n o , leg i­
ty m a c ją  le k a r -k ą ,  n a  u a e w łsk o  . Jan in a  
1 'o rsk a -G o e z c z y ń s k a , le k .-d e n ty s ta ,  Nr: 
leg . 137 , w yu. p rzez  Izbę L e k a rsk ą , 
oraiz k a r tę  sp iry tu so w ą . 700
Z n a laz c ą  jed n eg o  m ęsk ieg o  k a lo sz a , 
zgub io n eg o  w ieczo rem  dnia 5  .1. b r. 
ko ło  p rz y s ta n k u  2-k l p-zy G łów nej Pocz­
u j .  p ro sz ę  o zw ro t za  w y aag ro d zen rem  
do b lw a  a d w o k ack ieg o  K raków , u l. 
G rodzka 33  m 3. 808
Dnta 8 . I. b r . o k o ło  godz. 14 te j ,  przy  
n rzy o tan k u  trarm  w r jo w y n  kolo  J fó w n c j 
P oczty , p o d c z as  w siad a if ta  n a  6 -k ę , ja ­
d ą c ą  w  s tro n ę  r e d g ó rz a ,  zgub iłam  g ra ­
n a to w y  m ufek , a - w n ę tr z  k tó re g o  znaj- 
dow at się’ z lo ty  dam sk i z e g a re k , b a r ­
dzo d la  m nie  pam i^ tf-ow y . U czciw ego 
z n a la z c ę  b a rd zo  p r o s ę  o z w ro t D ajw ór 
5, m . 1, gdzie o t .  zy u .a  w y n ag ro d zen ie  
w a r to ś c i  z e g a rk a . 820
Zgubiono A usw eis, N r. 1348/L , w y s ta ­
w io n y  p rz e z  B a u b e w ir ts c h a łt  w G. 0 . ,  
m  n azw isk o  K siążek  M anjaa, zna lazcą  
p ro sz ę  o z w ro t; K raków ,' W ąsk a  12 
Ig n b lo n o  K .-n rk a r tę , N r. 2 4 1 7 8 8 , w y ­
sta w io n ą  w W -w i i ,  n a  n a -w lsk o  Kazi- 
m i m  M a u e r s tr - g .  956 8
Skradziona w tra m w a ju  d n ia  14. XII. 
1944 r. K zn n k zrrę  n a  n azw isk o  A ntoni­
n a  C hm ielow a, w y s ta w io n ą  W g m ln i. 
M ogiła. K ra k ó w , M ogiła Nr. 2 67 . 7001  
S k ra d z io n a  O ew e rb e b e re c b tig u n g  Nr. 
822. w ydani przez W lrtśi n a f  a m t w  
K rak o w ie  M  ta z w isk e  K rólikow ski 
Szczep an . 7 0 0 0

Skradziona d n ia  12 . XII. 1944 r .  cg o i-
n ą  to re b k ę  z K e n n k a r ta  n a  n azw isk o  
I re n a  B ykow ska i m e try k i d z iec i, p ro ­
szę  o zw ro t po d  w sk azan y  a d re s :  Nciwa 
W ieś, p - tz  S rup in , po”  Ję d rz e jó w . 
S k ra d z io n a  d n ia  . 15. XII. 1 944  r .  w 
tra m w a ju  w p iw iucie  z okupów  K enn­
k a r tę  Nr. X /1 1663, Lusweis fab -y czn y , 
H a rtę  P ra cy , K a rtę  ok o p o w ą nu tazw i- 
sk o  M arią  B a rty z e l. P ro szę  o z w ro t za  
w y n ag ro d zen iem : K raków -B orek  F a tęc k i, 
u l . ' F o rteczna" 3 44 . 7Ó28
Za w ynagrodzeniem  u p ra s z a  s ię  o zw ro t 
zag in io n y ch  d o k u m en tó w  (K en n k arte , 
A rb e its k ą rte ,  r i e i s i t  lu n g sc h e in  i In .) 
n a  nazw isk o  Jó zefa  G ąslen fca-Ł u szezek , 
w y d a n a  w Z a k o -an e m . K ierow ać n a  a d ­
r e s :  K raków . K rzyw a 9, m. 2 . 6 8 0 3
Zgahlono dn u  13. XII. 1944 r . K enn­
k a r tę  n a  r a z w is k o  Jad w ig a  N ow ak, 
k s ią ż e c zk ę  in w a lid z k ą  p a  to  sam o  n a ­
zw isk o  u raz  k s ią ż e c zk ę  in w u lid z a ą  n a  
n azw isk o  W o jc iech  N ow al Uczciwy 
z n a la z c a  j e s t  p ro szo n y  o od esłan i- , 
w zg lęd n ie  o d n ie s ie n ie  do k io sk u  t y o -  
n io w eg  1 przy u l .  B asz to w ej w K rako e 
v is  a  v ls  firm y  A lek san d ro w icz . 6 8 4 0  

"W p aciągu  K raków — O św ięcim  'd n ia  17. 
X if. 1944 r .  z o s taw iłam  p lec a k . Ł a s k a ­
w ego z n a la z c ę  p ro sz ę  o o d d a n ią  p ieca - 
ka i k lu czy , .re sz tę  p ro sz ę  z a trz y m a ć . 
K raków , K opem  k a  17, u  p o r tie ra  
Zgubiono K e n n k a rtę  w y s ta w io n ą  w K ra­
ko w ie  n a  u azw isk o  'a o w ig a  z K ulikow ­
sk ic h  Z ak izw icz . . O strzeg a  s ię  p rzed  
n ad u ży ciem . 7039
Zgubiona .K en n k artę  u a  s a z u is k o  2 a - 
k iew icz  Ja n in a  w y s ta w io n ą  w K rak o ­
w ie. O .trz e g a  s ię  p rzed  n adużyciem . 
Zguniono d n ia  <8 XII. 1944 to re b k ę  
s k ó rz a n ą  w n z  z d o k u m en ta m i: K enn­
k a r tę ,  Karl j P racy , zw o ln ien iem  od 
szań có w  o raz  p rze p u s tk a  n o c n a  i Aus- 
w elsem  R u s tu n g sk o m m an d o s w y s ta w io ­
nym  rzez  f irm ę  D eu tsch e  E m airw aren - 
fa b r ik  na  n azw isk o  p ie try k a  H e len a . 
Ł ask aw eg o  zn a la z c ę  p ro szę  o o d d a n ir  
za  w ysokim  w y n ag ro d zen iem . 7 050  
Skradziona K e n n k a rtę  Nr. 1 0 3 1 1 7 , w y­
d a n ą  10. IX. 1 942  w K rak o w ie , B rono­
w ie^  M ałe n a  n azw isk o  S zeiudko  Z o fia , 
o ra z  k s ią ż e c zk ę  U b ezp teczaln l Spolecz 
n e j  n a  n azw isk o  S ze iudko  M arian . . 
Skradziono K e n n k a rtę  n a  n azw isk o  K - 
k ia  S ta n is ła w a , zam . K raków , Z ak o p iań ­
sk a  2  7 0 7 5
Zgubione d n ia  8. XII 1 9 4 ' K en n k artę , 
K a r tę  P ra cy , Dowód k n ie jo w y  > I K artę  
ro w » ro w i a a  nazw  sko  Je rzy  S ta s le c k i, 
u ro d ź. 8  s ty c z n ia  1 9 .9  r .  w Radoffliu, 
Ul. K w ia tk o w sk ieg o  96 . Ł ask aw y  z n a ­
laz c a  p ro szo n y  j e s t  o z w ro t za  w y n a­
g ro d zen iem  p o d  a d re s :  K raków , B runo- 
jrica  M ałe , u l .  <w. K rzyża 2 8 , m . 1,

Zgubiono K a rtę  R ozpoznaw czą , w y s ta ­
w io n ą  p rzez  iV l/rząd  Obw odowy w Kra 
kow ie n i nazw i „o  riowak" Jad w ig a  
K ruków -Po t tó r z e  ' S z i.o lna 8 . 7 2 3 2
S k rad zio n o  .ni d n ia  2 0 . XII. 1 944  r. 
w p o c ią g u  okopow ym  W k ie ru n k u  S łom ­
n ik  p o r tfe l z d o k u m en tam i (K en n k artę , 
le g i ty m a c ję  z Izby e k a rs k ie j  K a rtę  
P racy ) i g o tó w k ę  350 zł. na nazw isk o  
Kiupi Je rzy ; K raków , L im an o w sk ieg o  25 . 
Zguhlono K e n n k a r tę  n a  'n a -w is k o  Ro­
m ana. Z ak liczy ń sk i w y s ta w io n ą  p rzez  

; S ta d t  L esku , zam K raków , Kro: Ja-
i dw iga 146 a . 7 2 5 6
{ S k rad zio n o  K e n n k a r tę  i w sz y s tk ie  do- 
I k u m en ty  w tra m w a ju  Nr. 3, d n ia  ■ 22 .
; XII. 1944 r . P ro szę  o z w ro t za  w y n a­

g ro d zen iem : M arla  M aiu ty , K raków ,
W y sp iań sk ieg o  rótf, 7 3 0 3
Zgublene d n ia  20 . XII. 1944 r . K enn­
k a r te  Nr. 1969 8 5 , w y s ta w io n ą  p rzez  
S ia d th a u p tm a n n a  K rak au  n a  n azw isk o  
Józef S o ch ack i. Z w ro t w y n ag ro d zę , 
roub lono  w zgl. sk ra d z io n o  k c ic  k a sy  
k o lejo w e j w K rak o w ie  d n ia  191 XII. 
1944 r . :  K e n n k a r tę  w y s taw io n ą  p rzez  
Z arząd  gm iny C la n o w ic e ,'  p o w ia t M ie­
ch ó w ; A usw eis w ystaw iony , p rzez  S ta ro -  
s tjeo  w M iechow ie ; K siążeczk ę  w o jsk o ­
w ą, w y s ta w io n ą  p rzez  F. K. U. B ochn ia ; 
g o tó w k ę  i p u n k ty  p rem io w e  n ie  w łasn e , 
o raz  k a r ty  żyw n o śc io w e. W szy stk ie  d o ­
k u m en ty  n a  n a z w isk o  M gr K o śc ió łek  
L eon , u r . 18. I. 1907 r .  w S ie rczy , z a ­
w ód n au czy c ie l. Ł ask aw y  z n a la z c a  p ro ­
szony. j e s t  o  z w ro t d o k u m en tó w  1 
p u n k tó w  p rem io w y ch  pod 1 a d re s e m : 
W ielka W ieś, p - ta  M o d ln icaT lrak ó w  2 . 
Z aglnęle  E rla tfb n isk a rt n a  nazw isk o  
W ło d zim ierz  S iw ie rsk i, w y staw io n a  
o rzez w y d zia ł p ro p ag a n d y  w W arszaw ie . 
W dniu 2 0 . XI. 1944 r. zgub iono  K enn­
k a r tę  Nr. .81 , w y s ta w io n ą  w gm inie  
R zeżu śn ia  n a  n azw isk o  D ela Adolf. 
Zgubiene n a  d w o rcu  A u sw eis Nr. 7 4 0  
i k ą r tę  o a o p o w ą  ua  n azw isk o  Ja k u b ie c  
M aria  .. Z n a la z c a 'o ro s z o n y  o .w r o t .  
Skradziono d n ia  2 1 . XII. 1 944  r .  'K a r tę  
R ozpoznaw czą  Nr. C /o a5 1 2 6  n a  n a z w i­
sk o  W an d a  J a ro sz e w sk a , w y d an ą  w e 
Lw ow ie, o raz  K a rtę  P ra cy , w y d a n ą  w 
K rakow i 7 6 1 5
13  grudnia 194 4  w  tram w aju Nr. 1 zg u ­
b io n a  to re b k ę  - z d o k u m -n ta m i:  K a r tą  
Pra«-y z R e c n h e rg  b n i Pc-rg, m e try k ą  
u ro d ze n ia , le g ity m o c ją  sz k o ln ą  i ś w ia ­
d ec tw em  o ra  D n rc h ia s sc h e in e m  n a  n a ­
zw isko  K ry s ty n y  IJoguck ic j. Z n a lazca  
p ro szo n y  ie s t o  z w ro t na a d re s :  K .a- 
ków , P a rk o w a  15, m . 16. 7 5 4 8
S u llik  S ta n is ła w  zgub ił K a r tę  ro -p o -  
sraaw eżą, K a r tę  p ra c v . le g tt im a e tę  Ban- 
d le n s tu , w y d a n ą  p rzez  g m in ą  R z e s z a  
w ico , p . K raków. 7 5 5 4

•f Ś. p J '  i  Armałowlcz
b. D yr. B anku G ospod. K rajow ego
w .  186 5  r „  p o  d t tg ic n ,  L ciężlkróh 
cie rp iem iach , o p - t r z  n ;  Sw. Saitora- 
meJiitaimt, d n ia  6  s ty c z n ia  1945 r .  

om z:n!óst s.ię do w leczm oścl. "

Nabożeństwa żałobne
p*;ry. rw^oktach odprafw iooe zo stance 
w  poflietoialeifc, d n ia  t t  bm . o 
l i l - t e j  pTizfcd poł- w KapMcy 
Cmwutarzti Ka4P0wicfe!in w K ra ik o w i, 
oo czym  n a s tą p i  e k ę p o rta o ja  -«  

•ęnoiw w ca ro d z io n e fo , nn  k t^ r« -to  
sn ru tne  o b rzą d y ' z a p fa s ia  sit;.

S. p.
/ Efigenia Szczefnlcka
pm eżyw O Tj i e .  5 0 , PO d tu y ie j, s  
cięńkilcj c h o ro b ie , o p a trz o n a  S w .’ 
Sekzem em tatizi, zaan ę ta  w  '■ P a n u , 

d n ia  9  N jty czn la  1 9 4 5  r . 
W yprow adzen i*  s  tok z  K ap licy  n a  
C m ew terzu R akcw ic lrim  w K ra fe e  ie , 
n a  m -;* j'ce  . w ieczn eg o  sp o czy n k u  
n a s tą p i  w S o b o tę , d n ia  13 b . m . 

o  godz. Z 3 0  po  poludniin.

Nabożeństwo żałobne
o d p raw io n e  z o s ta n ie  w  p o n le d n e -  
le1r, diniia 15 hm . o godz. 7 .3 0  ra n o  
w  k o śc ie le  GO. Jezu itów  n a  W eso łe j 
w K rak o w ie , n a  k tó re - to  s m u tn e  

o b rzę d y  z a p ro sz ę  
3 4 8  RODZINA.

K e n n k a r tę , K siążk ę  P ra cy , k a r tę  zw oi- 
niania" z p rac y  z „ K a b e tw e rtra " , w s z y s t.  
ko  w y s ta w io n e  w W ie liczce  n a  n a z w i­
sk o  K asprzyk  Z o fia , o raz  K siążk ę  U bez- 
p i rc z a ln i ,  u p o w a ż n ien ie  d o zo rcy  „ B ą r g "  
w y sta w io n y ch  w K raku  rie nz n azw iek o  
K asprzyk  F ra n c is z e k , s k ra d z io n o  7 5 5 9  
S k rad z io n o  d iia  13 . XII. 194 4  w t ra m ­
w a ju  N r. 3  'K e n n k a r tę ,  K a r tę  p ra c y ,  
K s iążeczk ę  U b e rp ie c z a ln i, św ia d e c tw o  
le k a r s k ie  i Inne d o k u m en ta  n a  n a z w isk a  
O ąk w arek  M aria , A u sse n r in g  9 2 , m . l a .  
Z w ro t d o k u m en tó w  za  w y n a g ro d z e n ie m . 
S k rad z io n o  d n ia  14. XII. 1944 r .  w  t ra m ­
w a ju  Nr. 3 a lb o  6  d o k u m en ty  n a  n a -  
ąw isk o  H elen y  N o sk o w ej a  to :  K enn­
k a r tę ,  le g i ty m a c ję  k o le jo w ą , w y s ta w io ­
n ą  p rze z  £ rtb ah n  K r a I J u ,  k a r tę  t r a m ­
w a jo w ą , ś w ia d e c tw o  t e l r n n k le  1 ró żn o  
z a p isk i. U p fa sz a  s ię  z w ró c ić  p o  z a trz y ­
m an iu  g o tó w k i. 7 5Ś T



„irONIEC KRAKOWSKI" Kr. 10. Sobola, 13 stycznia 1940.

Od dir*s 12 do  15 s ty ra n i  a  1945

APOi LO, św. Tomasza 11.
SZCZĘŚLIWY CZŁOWIEK

■dządol s e a n s ó w  w  dn ie  p o w szed n i* : 
13 .1 5 . 1 5 .1 5 . 1 7 .1 5 .

V  n ie d z ie le  te ż  o  11.

Po^z:

.W A N D A , iw . Gertrudy 5
Film  kelarow y  

JEZIORO IMMEN
r o c z ą t is .  s e a n s ó w  w tli.de j  iw szed n ie :

13 .1 5 . 1 5 .1 5 , 17 .1 5 .
W n ie d z ie le  też  o 11.

S Z T U K A , św. Jana 6.
DRUGI STRZT  

P o c z ą tk i  s e a n s d w  w dnie  p o w sz e d n ie :
13 .1 5 , 1 5 .1 5 , 1 1 .1 5 .

W n ied z ie le  te ż  o  11.

U C iE C H A , Starowiśna 16.
JEGO HA.LEPSZA ROLA

P o c z ą tk i  se a n sd w  w "n  t  p o w szed n ie : 
13 .1 5 , 15 .1 5 , 1-J 15.

W n ied z .e le  też  o 11.

S T E L L A ,  Lubicz 15.
■ DYSKREC3„ ZAPEWrflOMA

P o c z ą t ."  se a n sd w  w  dn ie  p o w szed n ie : 
13 .1 5 , 1 5 .1 5 , 17 15.

W  A iedziele  te ż  o  11.
U w ag a ! Kino „ W a m ia " .  W szy s tk ie  trzy  

p rz e d s ta w ie n ia  d la P o l a k i - .

L̂ * U * 4 C ,

M I O D O W A  8

z a p ra s z a  P . T  K lien te lą  na 
c o d z ien n e  k o n c e r ty  z n ak o m iteg o  

w ir tu o z a

W. Wilkosza
z  e esp o łem

St.Risza-Zachorowski

K ońcem  od godz. 16— 20

P a .ec a t..y  d o s k o n a lą  k u ch n ią  
I w szeiK lo tru n k i .

P I E B E l s
p o le c a

Wytwórnia Mebli
KRaKOW, n l .  STAROWIŚLNA 3S .

E  K U C H A R C Z Y Ks
Kraków, U b io w s z c z y a ia  6 , m . 12 , 

zosta ła  przanleslano  

na nl. ZybUklewlcza 14/4 (U. p.)
gd zie  n a d a i  w v k o n u je  w sz e lk ie  p ra c e  

z  z a k re su  d e n ty s ty k i.

S Z C Z U R Y
■ a r o w a  tąpl w łasnam l Środkam i, 

O d p lu sk w lan le  p rze p ro w a d z a  
0  r y o l o k c j a  „A  Z 0  T‘‘

Krakfw  ul. Dietla 19/7.
T e le to n  183-31.

WALIZY
w dużym  w yboize  p o le c a :  

Sklep ga lan teryjn y —  Kraków

P lac D o m in ik ań sk i 4

W E Ł N Ę  G R E M P L U J E
p ra c o w n ia  k o łd e r  1 m a te ra c y

Ligczyslaw W>oi!arczyk
KRAKÓW, UL. STOLARSKA 6 .

Zaiw iBdatriam  P. T. K lien te lą , że  m dj

- je s t  z pow rotem  uruchom iony.

B o g u sław  Korfe l
k r a k o w ,  " S t a r o w i ś l n a  1 2 , m . 1 7 .

P ra c o w n ia  k ra w ie c k a  
J a n in y  Ś ląsk ie !

KRAKOW. UL. RADZIWIŁLOWSKA 3<
■ ynoiiu w sze lk ie  zam ó w ,en  a szyb- 
1 »  i so lid n ie , w ed łu g  n a jn o w szy c h  
4 9 9  m o d eli.

Komis
Piać Matejki C. b

p o l e c a

f a r a  blallzną, 

RoIKl , ttam y, 

buty, ik arp aty . 

rąL jw lezk l 11 »

kryszta ły , ip a r .  
lo ogr., zegarki, 
akordeony, t li­
m y, ebrazy, ser ­
w isy , zasłon y Itp.

Wolna posady

C E N Y . Z N I t O N E I I

Rymarz, za io M in  m asz y n is ta  do m o to ru  
s s ą c o - g a a w e  go, lub  ry fla rz , za razem  
m ły n arz , p o trzeb n y . Z g ło szen ia : Młyn
,» M a iry ia m t" ’ M łachów . 9491
B ezro b o tn i rz e m te ś la ic y  b u d o w lao i w szel- 
fc-ch IrategOTjL, ę ia z  ro b o tn ic y  ł fizyczne 
•B y  żeńslcie p o ttz ę b n i p iln ie  a a  p la c ó w ­
k ę . b u ń o w l ^ ą  w g ó rzy s te j i s łw k o jn e j 
m ie jsc o w o śc i Ś lą sk a  Niz-ina^go, na k o ­
rzy s tn y c h  w a ru n k a c h . Z g łoszen ia  przyj* 
m rijo &ią co d z ien n ie  o d  godz. 9 -te j do 
godz. 12-te j  i od 2 -g ie j do godz. 1 7 -te j 
w b iu rze . Kraików, S ław k o w sk a  11 I. p. 
T r a n tp e i ik e r p t - S p s e r  p rzy jm u je  b ieżąco  
sz o fe ró w , j a k  ró w n ież  k a n d y d a tó w  na 
sz o fe ró w , k tó rz y  po p rz e jś c iu  odp o w ied ­
n ieg o  w y szk o len ia  m ogą  u zy sk ać  p raw o  
jaz d y . P o trzeb a  ró w n ież  do dużych w a r­
s z ta tó w  sam o ch o d o w y ch  w R zeszy  w sz e l­
k iego  ro d z a ju  rzem ieś ln ik ó w , ja k  m ec h a ­
n ików  sam o ch o d o w y ch , ś lu sa rz y , to k a ­
rzy , f re z e ró w , sp aw aczy , e lek try k ó w , 
s to la rz y , b la c h a r ry  .1 t .  p. jak  ró w n ież  
n iew y szk o lo n y ch  s il  pom o cn iczy ch . P e ł­
n e  u trz y m a n ie ,\  u b ran ie  i m ie sz k an ie  
z a p ew n io n e . P łaca  p. g. ta ry fy . Z g ła ­
szać  s ię :  K rak au , H o łzw eb erstr . 30, 
(C z a rn o w ie jsk a ) A bt. II a  w godz. od 
9 - P -  3 784k
Osoba sotodna, otooto 50 ła t ,  bardzo  do-- 
brize g o tu ją c a , porttnżebna na b. dobrych  
w a ru n k a c h . P ie rw szeń s tw o  zm aijąoun 
s ię  na p ie lę g n a c ji  cho-rej. Kraików, ul. 
św . S e b a s tia n a  40 , m. 9. 301
Po trzeb n y  ch ło p iec  do praiktyifci w o g ro ­
dzie ha/m ilowym, o ra z  ch łop iec  *do k*o- 
n ia , o b a j z pełnym  u trzy m an iem . Zgło­
sz e n ia :  H u rto w n ia  ty to o io w a , K raków , 
ul. Miiikiołajaka 3. 571
S łu żą ca , z g o to w an iem , do la t  40 . -do 
3  o só b , p o i tm b n a .  W a r t k i  dobre. ZgJ-: 
K rak ó w -P o d g ó rze, u l. K rakusa  6 , m. € 
(boczna  Lim anowsdeiego), p t r e d  pohtein. 
F irm a  K orngold & R o sn e r, K raków , Ro- 
m an o w icza  7, p rzy jm ie  z a ra z  ro b o tn i­
ków  i ro b o tn ic e , s iły  k w a lif ik o w a n e  I 
p o m o cn icze. Z g ło szen ia  w fab ry c e  m ię ­
dzy 10— 4. 699 0
C h em ik -p ra k ty k  z dz ied z in y  e k s tra łń rp  
drzew  szp ak o w y ch , p o szu k iw an y . Z głosz, 
G oniec K rak ., K raków , ,,Nr. 9 7 0 7 “ . 
P ra co w n ic y  Getraiflke-IiMtos.tr ie A. G. 
W aTschati m ają  s ię  z-gtosić d ó  Tri-nik- 
bTatun-tw ew e.ric W a łsc h a u  z, Zt. Ż y ra r­
dów, G ouveroem em sbr. 3 . 3795k
S łu żą cą  d o  w sz y s tk ic h  dom ow ych z a ję ć  
z g o to w an iem , św ia d ec tw a  po lsk ie  w y ­
m agalne, poszuiknje A dotf-H iitler-Ptotz 
4 5 , m. 7 , o ficyny , K raków . 95C6
R ob o tn ic y  drzew ni o b m ajo ra ie o i z  p ra ­
cą  n a  c jirkulorkach ,, p oszuk iw an i p rze z  
SichewBgsfretiriefc. P łaca  atoordoiwa, d o ­
d a tk o w e  d ep u ta ty , swoŁmemi* itd . ?a- 
p e w n o n ie . Zgł.: G oniec K rak ., K raków , 
„N r. 4 2 2 2 “ .
Po trzebna  p o m o cn ica  dom ow a, uczciw a 
i cz y sta , do 4 o só b , od zamaiz. W aru n k i 
d o b re . Z g ło szen ia : Kraików, T opolow a
48, m . 4. /  710
P a s lu jja c zk a , a a  ca ły  dzień , p o trz e b n a . 
K rak ó w , Wa.roeńczytfca 3, m. 7 . 810
Je d n a  pok o jo w a \ 1 dziew czyna s łu ż ą c a  
do w sz y s tk ie g o , z a s ta n ą  za raz  p rz y ję te  
do H otelu  niiemietokiego. Z g ło szen ia : 
K raków , fran-tucatfsika 2 4 , H otel W ar- 
s c h a u e r  H ol. 847^,
D ochod ząca , na  biltoa go dato d z ien n ie  w 
go d am ach  ranutych, p o trz e b n a . Z głosze­
n ia  do  godz. 11-te j  ra n o . K ra ió w , S ta ­
ro w iś ln a  70 , m, 8 . 874

Poiod BOtiukuii
Machan.lr dc. m aszyn  do s z y c ia  poszu- 
t a j e  z a ję c ia .  Z g ło sze n ia . G oiuec K rak . 
Kraików, „N r. 8 8 3 " .

Spriadaż nieruchsmoścl
N ajw iększy  w -b ó r  k a m ie n ic , .  domOw I 
p a rc e l  w K rak o w ie  i  n a  p e ry fe ria i-h  
K ła k o w a . D aj*  w y k az . Jak ró w n ież  w y­
sy ła m  b e z p ła tn i i  w ła s n ą  d q ro żk ą  ce lem  
o g lą d n ię c ia  o b je k tó w . Z uczciw e i ta  
ch o w e p rze p ro w a d z e n ie  t r a n s a k c j i  p ro - 

iz ja  m in im a lt"  W iad o m o ść: Karol K ul­
czyk . K raków . B asz to w a  10 . m . 1. 8 5 8 3  
K am ienic, dom ów , p a rc e l i ,  zgli sz en ia  
s p r z e d a ! /  p rzy jm u je m y  o e rp is tn ie  tran z- 
a k c je  z a ła tw i imy sk u te c z n ie  i szybko . 
N a js ta r sz e  B 'n ro  S z a c h o sk a , K raków , 
J - g i e l l o ń s ta  l o .  m . 8 . 8 588
N adzw yczajna o k a z ja !  S p rzed am  In b ry k ą  
w ra z  z całym  in w e n ta rz em  u ru ch o m io ­
n ą . K. Kulczyk K raków . B asz to w a 1 0 1 .  
łp r zą d im  o k a z y jn ie  p a g e d e  1 t .p o ś r e d -  
n io  y t i j  P le m s c h . K. K ulczyk. K raków , 
B asz to w a  10. m. 1. 964 9
sp zedam  p o u .. ą  k a m ien icy , kom forrn . 
w ej. w JródroieS cis. K aro l K ulczyk K ra- 
k ó „ .  B asz to w a  10, m. 1.
S p r i td a m  ta n io  w illą  d w u p ię tro w ą  100 
sążn i p a rc e li  o g ro d u , z . K ulczyk, K ra­
ków , B asz to w a  10/1 . 9 6 5 2

Kupino
M aszyną d o b y c i a ,  lub  g łów kę, k u p ią  za ­
r a z . K raków , Z w ie rzy n ieck a  9 , m . 1. 
kupią zegamek mazikowy, l i s a  s re b rn e g o , 
m b iim egoi n ik r ic ie  s re b rn e  1 p iń tt  o -  
We, ko lczyk i lip . K upuo-S przedaż Kra­
ków , u l .  S traó  hOi 19. 8:14
„M ec .an lk " , 3 tom . a lbo  ca ło ść , ku p ią . 
Z y i s i . :  G oniec K rak ., Kraików, .NT. 
? ? 3 " .
Akwarium, c a le  s z k la n e , k u p ią  o wy- 
m iie ra c i m n ie j w ię c e j  50  cm  d łu g o śc i, 
35 cm t . t e r o k j ś c  Z g io szen :a : K roków , 
M o g ilsk a  4 9 , m. 6 . 711
Łóżeczko d z ie c ., k u p i: Kraików, św . 
M a r ia  19, ró g  F lo rja .ń sk ie i SM ep.
Koc p o r  żądny, kupi,: K alk 'w ,  św . M ar­
k a  19, ró g  FIorjaA sfciej.' S k lep . 294 8  
Kuplą M n is z e k  z lo ty  ,ub  k o lczyk i, ne- 
g a re k  m arfocw y, m aok ; „ O m e g a " , „ T is ­
s o t"  i,tp. u b ra n ie .  Ju tro  kiHin, k y e r ia l,  
p e le ry n k i z K s ó i  itp . K upno-Spraetiaż  
Kraików, u l. S traiaom i.tio 19. 508
M aszynę do szyci, lub  g ów! ą k u p ią  za ­
ra z . Z g ło szen ia : G oniec K rak o w sk i, K ra­
ków, „N r. o 7 5 “ .
Srebru k u r n ę .  kdoll-H litler-P l z 11 —  
(w po d w o ro u ). 60 4
Knpbja o b raz y  z n an y ch  a rty s tó w  p o l­
sk ic h  —  p iąc i so lid n ie . W aw rzeck i, K ra ­
ków , u l. W iślna 9 . —  591 5
O braz s p r i :  ia s z  n a jk o rz y s tn ie j.  W a’ ze- 
cfci, K raków , u l. W iślna 9. 5916
M ablo u ży w an e  kupu |e z a ra z  r  tdw ko- 
w o H a la  M eblow a, K rąków , G rodzka 59 
F ly ty  p a re to n u w e , ta n g a , w a irz ,  w du- 
hr n  s ia r  “  k u p u je  E le k tro te c h n ik a  K ia 
ków . p i. DÓiąinikaÓEkii 2 7 8 6 4
Obrazy i d j *  my, sp rz e d a sz  u n a s  Ko- 
m is . Kt&Kuw S ta ro w iś ln a  33 . 819 9
Piżamy^ k ra w a ty  I sza lik i w e łn ia n e  p o ­
szu k iw an e  p rzez  Kom is, K rakow , S i jro- 
W iślna 33 8 200
K upnjom y: u b ra n ia , lisy , k r js z ta ty ,  a p a ­
ra ty  to to g r .,  b ie lizn ą  i t .  d Kupno, 
s p rz e d a ż :  K rak ó w , n l. Długa 17 B20B 
A rtyk u ły  sz ew sk ie  kupu ją  w sze lk ieg o  
ro d z a ju  w  w ięk szy ch  p a r t  ach . Z w racać  
s ię :  K raków , D ie tla  9 5 , m 4, A. S i­
k o rsk i. 9 2 2 5
k u p nie w a tą  ze s ta ry c h  k o łd e r .  P racow - 
u ia  taztder i m a te ra c y  M ieczysław  W ło­
d a rc z y k , Kraików, S to la rs k a  S . 9230

Sunodoł
M aszyną  S in g e re , w d o brym  s ta n w , ta- 
nvo s p a d a m .  K taltów , Szlak  17, m. 5 , 
II jwętno.. 83
Sp rzedam  fu tro  sfra lsb inow e w t  do­
brym  sland*, fasom rrajm odtito jszy  i l is a  
soebrm ego. W iadom ość: K raków , ul. Czy­
s t a  1, m. 4 . 26

K ołdry p ię kn e , de spfz& daflia. P raco w irią  
K o łd ę i, K raków , u l*  K row oderafcą 3G, 
OfiC- II. 7 4 9 3
P a te fe n  d w u sp ę ż y w w y , o ra z  p ły ty  t« 
n<c*zti’e . tan jo  s p m d a m . K rakow , u Ć  
Srlaik 17 , m . 5, II. p. 67 4
T apczan , łóżko po-lowe, ow teina^e, sp rz e ­
da : K raków , św . M ark a  1*9, róg  F!o 
rjańskO ej. Sktop . 4 769
M ate race  w łósi-eiw e, p o d u szk ę  pieir?a- 
n ą . lóflko po low e. s p rr e d a :  K napów , św, 
M ark a  IG. róg  FlO T jańskięj. Sklep.
Szafą  b ia łą  n a  u b ra n ia  o 2 '  d rzw iaeb , 
w elikii dyw an i dmżą walizźkię w b . , do­
brym  stornie, sp rzed am . O glądać m ożna 
od  godz. 16— 18, Kraików, Bisikiupi 
4, mj 4 . 293
O kazy jn ie  spT w dein : p łaiszcz dam ski', 
beżow y na fu trze  z  JWtpisBooeoi, su k n ia  
c-zarna, aitosamiitma, szytkowm®, sp o d n ie  
m ęsk ie  p o p ie la to , ubie-nie męsikie gra- 
n-atowe, trz y  p a ry  bucików  d am sk ich  
N r. 35— 36, w y t w o r y  ne^.-ser damskii. 
Kraików, ui. św . Jan a  18, m. 3 , I ł .  p. 
S in g e ra  m aszTuę w p ięk n e j s ż a lc e . w 
pierw szorzcdC iT ir s ta n ie  i m ęską 31 KI., 
sp rzed am  tam im. K raków , K rak o w sk a  39, 
m. 36 , II. p ., froiffit. 327
F u tro  - p e rs k to , m odire, z  ca iy ch  sk ó r, 
o ra z  fu tro  k ry le , dam-skie, m odne, do 
sp rzedan iia . Kto.ków, u l. Krowoders-ka 
6 7 , m. 4. . 6 2 4
Kołdry c iep łe , ład n e , w b. dobrym  -stan ie , 
siptnzeda: K raków , św . M arka  19, ró g  
F iofj-ańsfc i-ej. S k top . 694
Łóżko p o tow e, "tapczaTi, Jóżecziko ctztoc., 
sp /iw d ą : K r a t  ów , św. M acka 19, ró g  
F-lor-j a ń sikto j .  Sktop. 7 5 6
Ub ran ie  m ęsk ie , c iem no-pop ic i a te , c iek - 
t ro to z  do o d k u rza n ia  i czy szczen ia  foi- 
liimów i- dyw anów . K raków , K a 'w ary j­
ska- 6 , m. 5. 921 fi a
Ta pc zan  n o w o o resn y , jedno- i dw uosobo­
wy, sp rredaim . K raków , Mei-se-lsa 8 4 .  
Płyty p-atofo-nowe, igły r w zm acn iacz , 
s p rz e d a : .,EItłkltro*techn;ika,‘, Kraików,
pl. Donriniika-ńskii 2. 7 6 6 5
Pian ino  c z a rn e , p e łt te p a n c e rc e , o k azy j­
n ie  sp rzed am . K raków , Zyibl-.nSfewicra 
1>S. m. 1. 465
W ad zk a  lak o w a , duża-, z po-kro-^cem, 
s ta n  p ie rw sz o rz ęd n y , do sp rz e d a n ia . 
K raków , S ta ro w iś ln a  97 , m. 12, godz.
3— 7. w ieczó r. 625
F e r te p ła n  k/rótkii', c zarn y , w dobry-m 
s ta n ie ,  sp rz e d a m . ZgJo^zento k to ro w ać : 
G oniec K rak ., K raków , „N r. 6 2 8 “ . 
Pfęknego l is a  s re b rn e g o , w s k ó rz e , o k a ­
zy jn ie  sp rzed am . Z g ło szen ia : Kraków-
Dębniłk1:, S kw erow a 30 . m . 2 . 742
Łó żo czk o  d a ie c ięc e  z  m a te ra c e m , do­
brym  stam ie, sp rzed am . K raków , M ada- 
liń sk ieg o  3, m . 6 . 83 3
M aszyn a  S to p e ra , k ry to , mrrfo u ży w an a , 
o k a z y jn ie  do s p rz e d a n a .  K raków , R. 
Meiiseusa 11 , m. 2, II. p. 832
S przedam  Ńs-a s re b rn e g o , ofca^, fu tro  
d a m sk ie , fu te rk o  d z iec ięce , k rysz toJ 
piękjny, plecaik-i, p ięk n y  e le k try c z n y  r a -  
te fo n , s ra ik o w y , m ańki G arra rd . a a  dwa 
g ło śn ik i.  K upno-Sprzed  aż , K rak ó w , u l. 
Stra-domsika 19. - 835
W ózek głębcikti, Konkon, a u tk o , s p o r to ­
wy, la lkow y, łó żeczk o , swetefki*, kalo­
sze  d z ie c ięc e , sp rzed am . K raków , Zybli- 
kiieiwicza 5 , III schody . IV. p ., m. 46. 
SInge ra m aszy n ę  do szycia  męsiką, w ' 
p to rw szorzędn iT p  s ta n ie ,  sp rzed am  o k a ­
z y jn ie . K raków , K rak o w sk a  39 19, I. ?■ 
K o łd ra  jedw abna, ład n a , n u rk i, b ie lizn a  
sto łow a', c h u s ie c z k i m ęsk ie , o d k u rzacz , 
term o n  —  do sp d żb d an ó a .' Kra-ków, o). 
SiemioaKizjkiego 12, m. 7, od godz. 10— 17. 
P ięk n ą  p u ch o w ą  p ie rz y n ę ,*2  poduszka, 2 
k o łd ry  łąd n e , sp rzed am  ta n io . K ruków , 
L ubem izsk togo  2 9 . pól p ię t ro .  849 
Buty efiew -ti-, Nr. 45, p ie rw sz o rz ęd n e , 
n a  w yso k ieg o , c k a z y im e  do sp irzedania . 
Kraików, D ie tla  45, m. 3. 855
Dogi 5 -ty g o d n io w e, do sp n re d a o ia . 
Z g losz.: K raków , u l. Knak»wis*k)a 11 3. 
D iss lo w e j k s ią ż k ę  kticharniką, Śprzedajn . 
K raków  J ó z e f iń sk a  4, m. 6. 863
Plak  a rn ik  eletatiryczTiy^ ora-z gazow y, 
OłkaTyjwie do sprzedauria. W iadom ość: 
K rałiów , S ta ro w iś ln a  39 , m, 12. S'36
L ew o fd m ien n ą  m aszy n ę  o raz  słu p k o w ą 
d obrą, sp rzed am . K raków , L e lew e la  3. 
P r im a  m ęsk i z im ow y czazny p łaszcz  —  
sp rzed am . O glądać m ożna godz. J l — 16, 
K rak ó w , Pl. G job le  15 , m . 5 . 885
S in g e ra  m aszy n ę  k ry tą  lub z pudełk tom  
ta ń s z ą  sp rzed am  tamio. K raków , K ie lec­
ka  30* (O siedle), dzw onić  do  dozorcy . 
S przedam  l is a  s re b rn e g o , ład n y  na s z y j- 
n-k, m edatok z łań cu szk iem , ręk aw to żk i 
ire h ó w e  damsk-je, b ra n s o le tk ę  la ń c u s i-  
kow ą. Kraików, M iodow a 9, m. 14.
Lis sie-brny, p ięk n y , tan io  do * p izcd a- 
n ią .  K raków . P a ń sk a  10, m. 8. 51
M aizyną S in g e ra , k fy tą  i łódkow ą, 
ta ń sz ą , sprred& m . K raków , Spoko.jna 16 
m . 7 , boczaia Czirtmo-wiejskiej. 52
Maszyną  S in g e ra , k raw ie c k ą , tan io  
sp rzed am . K raków , Z w ierzy n ieck a  14 1. 
B ran zo le tk ę  baadzo ład n ą , z ło tą ,  s p rz e ­
da otkazyjo ie : K roków , D ie tla  93 , m. 7,
II p ię tro . 260
M aszyna dam ska , pu d e łk o w a i d ruga 
m ęsk o , s ta n  b . dobry , do s p rz e d a n ia . 
K raków , Bożego C iała  2 3 .’ m. 2. ^275
F u trq  m ęsk to , w ierzch  cz2JHy, spód  mi- 

• Ł rjety . na średnieigd1, o k a z y jn ie  do sp rz e ­
d a n ia . K raków , św . Fiłl-ipa 2, m. 18.
S ilne, sk ó rz a n e  bucikri m ę s t i* .  Nr. 44, 
o-bru* b ia ły  n a  12 o só b  z se rw e tk a m i, 
dw a ro n d le  a lu m in io w e  po 5  Iłtfó w  
(bez p rzy g ry w ek ), sw e te r  dantstoi, ś re d ­
n ie j w ie lk o śc i, sp rzed am , K raków , ul. 
K ap u cy ń sk a  5, m. 6. 286
Fu t ro  p e rsk ie , piękine, sea lsp in o w e  i m ę- 
sfeie, s p rz e d a m . K raków , S ta ro w iś ln a  
64 , m. 10. 287
Ak ordeon  Hofeaeira „Taoigo II. B,łt sprze^ 
dam . K roków , S ta ro w iś ln a  6 8 , tu. 25. 
P ię k n ą  jod alrrię  o-rzechową, spirzedam . 
W iadom ość: Kraików, R ak o w ick a  1 1 3 .  
P ła s zc z  męsfci, n a  w ata.linto, c .  p o p iela ­
ty , n a  w y s ., w  b. dobrym  s ta n ie ;  pó ł­
b u ty  m ęsk 1̂ ,  czaim e N r. 4 3 ; k u r tk a  fu­
t rz a n a , na w y s., do sp rz e d a n ia . Kra­
ków , W ielopole  12 , m. 2 , od 12— 3. 
Wózek  a u tk o , sp o rto w y , na  ło ży sk ach  
ku lk o w y ch  i ro w e rek , do s p rz e d a n ia . 
F irm a  Paictwa, K raków , G rodzka 2. 
S przedam  p ięk n ą  to rb ą , ręk a w ic z k i, t is a  
s r tb m e g a ,  p e le ry n k ę , zegartoi m ar ko w e , 
nakiryole s to  b r a t ,  kożuszk i d z ie c ięc e , 
walistoi* iitp. K upno-S przedaż. ^Kraików, 
u!. S tradom s-ka 19. 509
Piec#  szam o to w e , w ięktsre i m n ie jsz e , 
s ta n  p ie rw sz o rz ęd n y , o sz cz ę d n o śc io w e , 
e w e n tu a ln ie  z kólanlkami. i ru ram i, oka- 
zyijtti-e do s p rz e d a n ia . K raków , K arm e­
lic k a  31, p o r t je r  w skaże  w godzńrach  
8— 4 po p o łu d n iu . 6136
N akryc ia  s to ło w e , s re b rn e , p la te ro w e , 
a lp a k o w e , n ierd zew n e , p o jeca  f irm a G a ­
jew sk i. K raków , nl.  S ta ro w iś ln a  26. 
Kożuch  męskii, duży , k u r tk a  m ęsk a , 
spód fu trz an y , o raz  fu tro  dam sk ie  .c z a r ­
n e  c ie la k i,  ta n io  s p rz e d a :  K rhków , Ko­
c h a n o w sk ie g o  2 , m. 2 . 8931
El ek tr yczn y  p s te fo n  sza/floowy, w aiizko- 
w y, k sy lo fo n , gitoirę h a w a jsk ą , w ioską , 
okaizyjnie sprzed^asm. K raków , D ługosza 
12. m. 16. 9 1 6 9 a
K o łd ry  puchów *; ta n io  s p rz e d a m . Kra­
ków , Bomarifea 6 , m . 4 . 9 1 7 0 ą
P ięk n e , o&tTOWtose te rr le rk a , 9 ty g o d ­
n io w e, sp rz e d a m . K raków , A tisseu r.n g  
93 , m. 1. 9 1 8 5 a
F u t ro  s e a ls k in o w e , b a rd zo  ład n e , n« 
ś re d n ią  ofiobę, sp roedam  n ied to g e . Kra­
ków, S z e j k a  17, m. 6. I, p ., o-ticyny. 
Kilim 2 X 3 , fu tro  m ęsk ie , taw jo s p rz e ­
dam-. Kraików, Kordecikriego 7 , m . 7 . 
S przed a  Htsa n ieb iesk-iego , K raków , irt. 
Szlak 24 , m . 6: 9

M atzy n a  do «zyci« , m arla  S in g e ra  Só-
m anco , n o w o czesn a , k ry ta , w b. dobrym  
s ta n ie  —  natjYihm-ias.t do s p rz e d a n ia . 
K raków , K aoim ierza V iełkiiego -Boczna 
103C, m . 6. -  9896
S e rw a n tk a , m o d el, o ra z  fo r te ­
p ian , spireedam . K raków , K ordeckiego
7, ra. 7 . 3
W indą biKło-ułaiią i  k a s ę  p a n c e rn ą , ap rze- 

^datn. K raków , u l .  W ie lick a  8- 233
P a m lk l ffootły do  parow am fa p a w y )  ró ż ­
n e j w ie lk o śc i, sp rzed am . Biuno Ogło­
sz eń , K raków , P lac  WW. Ś w iętych  8. 
F u tro  m ęsk ie , C^am e, L o to ierz  persfe-f, 
baindzK) ta n io  do s p ra e d a n ia . W iadom ość: 
Kraików, K urnik i 7 , m. 5. 247
U bran ie  w izy tow e i zw ykłe, o raz  2 g ra ­
m ofony, sp rzed am . K raków , S ta sz ic a  5, 
m . 5, godz.- 9— 1. 290
P a tefo n  e le k try c z n y  tairllatfd luk su so w y , 
tamio sp rzed am . K raków , R zeszow ska
8, m. 5 . 307
H e rm o n jt ,  ,,S k a u d a J lt“ , 4 . reg is try , w io ­
sk ą , now ocresn.y mOdel, o ra z  ..P ao lo  
SopTffai“ , b ia łą , 120 basów , z reg i­
s tre m , do s p rz e d a n ia  o k a z y jn ie . K ra­
ków , R ynek P o d g ó rsk i H2, ro. 22. 899
Płaszcz  doimski, n a  fu trz e , sk ro jo n y , ' 
komple-tinyi, ciem cio-brązjowy w ie rzch , 
bu ty  u aT ciarek ie , Nr. 41, s4«u p ierw - 
szonzędny, n a rz u tę  n« tap c z a n , ręczu a  
ro b o ta , czysto  w e łn ią c ą , p a rę  p ończoch  
d anilskicti, cieńkricli,' >i>rcedam K raków , 
św . M arką 20, m. 10, 1. p. 574
P ro jo k to r  d o  fiflmu 8 m m, fcomple4nv( z 
opozwiicą n a  p rad  li 10 I 2 2 0  V, z z a p a s o ­
wą ża ró w k ą  o ra s  w ow ucresfiy ap ara it do 
adijeć 2 X 8  m m, z objekityw em  o du że j si­
le świtatoai, sześć  szy b k o śc i b ieg ó w , do­
d a tk o w e  soczew ki n asad k o w e , fu te ra ł ,  
c a to ść  w b a rd zo  dobrym  s ta n ie ,  n a ty c h ­
m ia s t  tarolo sp rzed am . K raków , św . K rzy­
ża  l ,  m. 1. od godz. 15 do 19 -te j. 
H arm o n ja  p ian o w a , 120 b asó w , 2 •regi­
s tr y ,  do sp rz e d a n ia  oktoizyjmie. K raków - 
Podgónzie, L im anow sk iego  40 , m. 12. 
M aszyną k ry tą , S in g era , d a la sk ą  5 snę- 
s k ą . z pow odu w yjazdu . Kra­
ków , W oitoica IŁ, m. 15. 601
S reb ro  (aaikrycia s to ło w e )  sp rzed am . —  
Adolf-H iitleł-Pioitz 11, w  podw órcu . 
P a te fo n  wartótoowy dw usprężynoiw y i p ły ­
ty  ó k o z y jn ie 'ep rreK tó m . K raków , S ta ro ­
w iśln a  86 , m. 3. ^ 605
F u tro  dem ab ie  k ry te  (no tire )  o k a z y jn ie  
sp rzed am . Kna«ków, S ta ro w iś ln a  86 3. 
S y p ia ln ia  kom pcetoa, s z a ła  knorijrioołwar 
n a , tap c z a n  i  ty łk a  kff-reseł do sprzeda^ 
nt;ia. Kraików, Ktrantom 13, m. 9, i i. p. 
W óiak  au tk o , lu te o so w y , g łęb o tó  „K ou- 
b o a “  i apo rto w y , i »  ło ży sk ach  k*t>łiko- 
w>cb, spffuedaji]. K re tó w , św . S e b a s tja -
ua 16 , m. 28. o fic .
G rodzka 59. Komis tan io  s p rre d a  p ła ­
szcze , u b ran ia , z e g a rk i, obuw ie, lu tr a  
m ęsk ie  i d a m sk ie , fo to a p a ra ty , ob razy , 
d yw any. Kom is G rodzkŁ 59 . 5830
O brazy n a jle p szy c h  a r ty s tó w  p o lsk ic h , 
W aw rzeck i, K raków , W iślna  9 . S p rz e ­
daż, o c e n a , kupno . 591 3
O brazy w y b itn y ch  a r t f s tó w  w w ie lk im  
w y b o rze , n a jk o rz y s tn ie js z e  ceny . W a­
w rzeck i, K raków . W iSlns 9. S p rzed aż , 
kupno, o c e n a . 591 4
P ie se k  8 ty g . ra s o w y  o w c z a rek , ład n y , 
zd ro w y  z a ra z  do s p rz e d a n ia . K raków , 
Zbożow a 7 , m. 12, za  D lngą, bud . ko- , 
le j .  w e jśc ie  z  p o d w o rc a . 6 8 3 5
M aszyny do p isa n ia ,  l ic z e a l t ,  ep rzed aż - 
kupno E u g en iu sz  D re sc h e r , K raków , u l. 
S ław k o w sk a  6 . 694 2
G rodzka 59  o k a z y jn ie  sp rz e d a  m asz y ­
ny  tło p isa n ia ,  lo to a p a ra ty ,  fu tro  m ę ­
sk ie  z w y d rą , łap k i p e rs k ie , se a lsk in  
w b. dobrym  s ta n ie .  K raków , G rodzka 59. 
M ebłe: S yp ia ln ie  ja d a ln ie , g ab in e ty ,
ró żn e  m eb le  p o jed y n c z e , uży w an e , p o ­
leca  o k a z y jn ie : J fa la  M eblow a, K raków , 
ul. O rodzka 59 . 7 1 6 6
S y p ia ln ią , sz a fy  k o m b lao w an e , tap czan , 
p o le c a :  M agazyn M ebli, K raków , u lica  
K o p ern ik a  8 . 791 7
M aszyny do p isa n ia , -U czenia, k asy  ko n ­
tro ln e  d o s ta rc za  Ju lju s z  H e c k e r , K ra­
ków , L im anow sk iego  5 2 , Podgórze. 
F ila te lis to m  b o g a te  w ybory  p o leca  f i r ­
m a „ M u n d u s“ , A d o lf-H itle r-P Ia tz  3 7 '1 2  
.M aszyny i p rzy b o ry  b iu ro w e S przedaż- 
Kupno A g en tu ra  H and low a GołębioW ski- 
R a fa lsk i, K raków , św . M ar» a  27 , T e le ­
fon  1 86-36 . 8 198
F o rte p ia n y , p ia n in a  sp rzed aż , ku p n o , 
zam ian a  —  S kład fo rte p ia n ó w  H elehy 
S m o la rsk ie j, K raków . S łą w k o w sk a  4. 
P ian in o  lub  fo rte p ia n  k ró tk i  sp rzed am . 
Ś w ią tek , K raków , S ta ro w iś ln a  1 2 /22 . 
P ian in o  z a g ra n icz n e  k rzy ip w o -p a n c e rn e  
ta a lo  s p rz e d a  K raków . S ta ro w iś ln a  12 5. 
Z ap a ln iczk i a u to m a ty c z n e  o ry g in a ln e  
1000 Z d n d era  sp rz e d a je  o k a ry jn ie :  K ra­
k ów , S ta ro w iś ln a  51 . s k le p . 838 6
S y p ia ln ią  b a rd zo  p ięk n ą , s o łld n ą  (b rzo ­
za złooi-stap —  ■praedaiiL K raków  P o d ­
g ó rze . u l. M ro w iń sk ieg o  i ,  m. 1 
P o le ca m y : u b ra n ia , fu tr a ,  lisy, b łam y , 
kilim y, dyw any, o b r a z y , , k ry sz ta ły , a p a ­
r a ty  fo to g ra f., b iilen ę  i inne rze e ry . Ku- 
pno. sp rz e d a ż . K raków , u!. Długa 17. 
S ygnet m ęsk i, p ie rśc io n e k  d am sk i, tan-w 
sp rz e d a m . K raków , K a łw a ry js k a  6 /5 .
P ły ty  p a te fo n o w e . M uzyka k lasy c z n a , 
lek k a  i ta n e c z n a . P rz eb o je  z n a jn o w ­
szych  film ów  i o p e re te k , s p rz e d a ję  i 
w ymiWjłl *tn K roków , K arm elick a  9, 

m. 14, o ł ic .,  HI. p . c a ły  d z ień  be? 
p rze rw y . 9 240
W ózek au tk o , lu k su s , na ło ży sk a c h  k u l­
k ow ych do s p rz e d a n ia . K rak ów -P odgó- 
rze . Jó z e fiń sk a  3, m. 8. 9 4 0 7
M aezyną do szy cia  S in g e ra  k ry tą ,  w 
p ierw szo rzęd n y m  s ta n ie ,  o k a z y jn ie  
sp rz e d a m . K raków , S zero k a  36 , m. 7 ,  
w e jś c ie ,  z u lic y . 9481
Psa w ilczu ra -o  w cza r. n lem ., w y ją tk o w o  
p ięk n y , rzad k i okaz , tre so w a n y , s z cz e ­
n ię ta  w ilczury , o raz  r a t le rk i  c a aro e , 
p o d p ., k a rły , sp rz e d a :  H odow la, K ra­
ków . W adow icka 39. 9 5 5 2
S z lak a  (żużel) do n a b y c ia  w k ażd ej ilo­
śc i w  Elefctoowim MiejefltiieJ w K rakow ie , 
u l .  Dajiwór Nr. 27 . 3796
M ożna sp rzed ać  l kup ić  b. tffa io  różne  
p ra k ty c z n e , używ ane rzeczy . K roków - 
P od g ó rze. ul. Zam ojskdego 6 6 . m, 5. 
„ K o n c . K u p n o -S p rzed ai,<. 9217
Ł ań cu szek  zfoty z m ed alik iem , sp rz e ­
dam . K raków , G roble 20 , m. 6. 9 217*
Kapce za k o p ia ń sk ie  o s  s k ó rz e , so lidne  
w yn o n ao ie , sp rzed am . Krak ów -Podgó­
rze , D ąbro w sk ieg o  4, m. 14, U. p ., 
p ie rw szy  p rz y s ta n e k  re  m o stem .
B aran ico  n a  nogi w  dobrym  f ta n ie ,  
k ry ta  suknem  do sp rz e d a n ia . K raków , 
D ie tla  95 , m. 4. 9 2 2 3
T s lo fu n k e n "  p a te fo n  k o n c e rto w y , e le k tr . ,  
s z a f ir ,  typ 1944, szafk o w y , ta n io  sp rz e ­
dam y: K raków , J ó z e f iń sk a  45 . m. 8 
tra m w a j 3 1 6, 9 232
M aszyną do  .s z y c ia  k fy tą  w b a rd zo  do­
brym  s ta n ie  sp rz e d a m  ta n io  n a ty c h m ia s t. 
K raków , Długa 4 1 , m, 9 (w p o d w o rcu ). 
P a ta fa n  e le k try c z n y , m ark o w y , w p ięk ­
ne j szafie , sp rz e d a m . K raków , K arm e­
lic k a  9," m. 14, OfiC., III. p. 'O g ląd ać  
m ożna o d o w olne j p o rze . 9239
F e r te p la n  „ P e tr o l f "  p ie rw sz o rz ęd n y , o- 
k a zy jn ie  * sp rzed am . K raków , Adolf- 
H itle r-P la tz  39 , m , 4. 9640
S p rzed am : p łaszcz  w io sen n y  d am sk i,
2 p łaszczy k i z im ow e c h ło p ięce . 2 p ła ­
szczy k i zim ow e d z iec in n e , sp ó d n iczk ę , 
p iecy k  e le k try c z n y . K raków , K rak o w sk a  
3 5 /4 . 9641
G arn itu r  n lk lo w o -ch fo m o w y : 3 k rz e s ła ,  
f o te l, s to l ik , sp rzed am . K raków , Adolf- 
H Itle r-P Ia tz  3 9 /4 . 9642
Klubowy g a rn itu r  Skórzany sp rzed am : 
K raków , A d o lf-H itle r-P Ia tz  3 9 /7 , m ie ­
dzy godż. 13— 15. 9 643
W anienką  d z iec in n ą  cy n k o w a  sp rzed am . 
K raków , B asz to w a  3, m . 6 . 7671

3 za fą  k o m b in o w an ą , ta p c z a n , łó żk o  n i­
k low e sp rzed am  zaraz* K rąków , Adolf- 
H itle r-P Ia tz  39 /4 . . 9645
„ S in g e r a "  m aszyną d am sk ą  o f ic e rta  Nr. 
42 —  ta o io  ssprredem . K raków , u l. Mio­
dow a 18, m. 6.
F u tre  łap k o w e  w b ard zo  dobrym  s ta n ie  
o k a z y jn ie  d o  sp rz e d a n ia . K raków , R ze­
sz o w sk a  3 , m . 12 (p rz e c z n ic a  S ta ro  
w iś ln e j) .  7675
F u tro  m ęsk ie  d o  sp rz e d a n ia , k o łn ie rz  
w y d ra , spód m ałp y , w ie rzch  cz a rn y , 
w zro s t ś re d n i .  K ie lce , K o szaro w a 7 , 
Ce-ibay. 7 7 3 0
P a te fe n  C olum bia w alizkow y, p ły ty , ze ­
g a re k  W atsch , p ó lb u cik i ż ó łte  Nr. 44  
i 4 5 , n o w e , sp rzed am . K raków , D w er­
n ick ie g o  7, m. 10. 7 7 3 2
S p rzedam  b ard zo  ta n io  k o łd rę , w agę  
s k le p o w ą  z  c ię ż a rk a m i i p o d u szk ę. K ra­
ków , S tra sz e w sk ie g o  24 , m. 7 . 7750
U b ran ie  m ęsk ie  p o p ie la te , w zro st 165, 
sp rzed am . K raków , G rodzka 35 , o ficv n a , 
II p ię t ro ,  M yrt. 7 8 0 6
Sp rzedam  s to l ik o w ą  m aszy n ę  do szy cia  
od l -s z e j  do 4 - te i  popo ł. K raków , K ro­
w o d e rsk a  27 , m. 7, o ficy n a . 7529 
M aszyną  w alizk o w ą  do p isa n ia , s ta n  i 
m a rk a  p k rw s z o rz ę d n e , sp rzed am . Zgl. 
G oniec K rak . K raków , „N r. 7 8 3 1 “ 
S p rzed am  b iu rk o , s tó ł, b ib lio te k ę , k rze ­
s ła ,  k o łd ra . K faków , R adziw ilłow ska  
15, m. 9. 7542
P lu szo w y  p łasz c z  o b szern y , sp rzed am . 
K raków , K o łłą ta ja  8, m . 16 , od 11— 12. 
Kołdry ró żó w e , p ó łb u ty  c zarn e  Nr. 42 , 
dam sk ie , g ra n a t  Nr. 37, U branie , w z ro s t, 
ś re d n i, b u ty  z ch o lew am i Nr. 43 , sp rz e ­
dam ., K raków , K rupn icza  28 , I . p. drzw i 
w p ro s t od J I - e j  do 5 - te j. 8055
K u rtk ą  m ęsk ą  f u tu a n ą ,  bu ty  n a rc ia r ­
sk ie  Nr. 43  i 3 5 , p ó łb u ty  d z iec in n e  
Nr. 3 2 , p a lto  m ęsk ie , u b ran ie , w zro s t 
ś re d n i ,  sp rzed am . K raków , K rupnicza 
28, I. p. drzw i w p ro st, od 11 do 5 -tc j. 
B u ty  n a rc ia rs k ie  Nr. 43 o raz  b u ty  t  ch o ­
lew am i Nr. 4 2  i 43 do sp rz e d a n ia . K ra ­
ków , ul. C hocim ska 19, P iro w sk a .
Do sp rze d a n ia  T e rie r  irla n d zk i 3  m ie­
s ięczn y . O ferty  G ouiec K rak . K raków , 
„ N i. 8 1 2 7 " .
P ły ty ! „ 1 0 " ,  K rak ó w , W ie lopo le  3 2 . 
Zgl. G oniec K rąk . K raków , ,Nr. 8 1 7 8 " . 
P ła le n  na  gum aćh  do sp rz e d a n ia . O ferty  
do G ońca K rak . K raków , „ N r .  8 2 1 4 " .  
Sprzedan i tap czan  d w uosobow y, k ap ce  
Nr. 3 6 — 3 8 , r a j t k i  do butów , p a l to ,  
b u ty  n a rc ia rs k ie  Nr. -38, sw e try -g ó lfy  
p o p ie la te .  K raków , C h łop iek iego  1, m. 1 
( ró g  M o g ilsk ie j 2 8 ) . 8 243
Kapco  i p ó lb u cik i Nr. 37  o raz  su k ie n k ę  
w e łn ia n ą  ja s n ą  sp rz e d a m . K raków , S ta ­
chow icza  12, m . 3, od godziny  1 4 -te j. 
W alizką f ib ro w ą  dużą^ w bairdzo dobrym  
s ta n ie  so rzed a ra . K raków , B ed n a rsk a  27, 
m . 7  ( ró g  Pl. Zgody) P o ag ó rze . 8351 
Kapce  o ry g in a ln e  z a k o p ia ń sk ie , śo lid n io  
w y k o n an e , n a  sk ó r» e  do  n ab y c ia . K ra­
ków . św . S e b a s tia n a  4< m . i2 , p a r te r .  
K o żu ch -b a ran ica  czarn y , «Żuży, w b ard zo  
dobrym  s ta n ie ,  sp rzed am . S ie lew icz , 
K raków , S to la rs k a  13, m. 8. 8467
S in g e ra  m aszy n ę  g a b in e to w ą  sp rzed am . 
K raków , D ęb n ik i, n l. Z ie ln a  17 , dwa 
r a z y  dzw onić? 8 484
P ie c y k  że lazn y  do sp rz e d a n ia . W iad o ­
m ość: K rak ó w , C hocim ska 3c /6 . 8 507
Łóżko m o siężn e , m a te ra c e , b ib lio te k a , 
p iecy k  gazow y, p o k o jo w y , lu s t ro  bez 
ram  do s p rz e d a n ia . K raków , D ie tla  68, 
m . 2 . 8 639
Sp rzedam  S in g e ra  m a tz y n ę  do  sz y c ia ,

•  k ry tą , d am sk ą  w dobrym  s ta n ie , o k a z y j­
n ie  ta n io . K raków , B orek  F a łęck i Nr. 
24 8 , u l. B rneista, S o lw aj. 8655
F u tro  c z a rn e  m ęsk ie , p lu szo w ą  fu trz a n ą  
k u r tk ę  d a m sk ą , c z ap k ę  w e łn ia n ą  (kom i­
n ia rk ę ),  bo*  c z a rn e , z a rz u tk ę , f ira n k i, 
p o d u szk i, m aszy n ę  łó d k o w ą  S in g e ra , 
n iek o m p le tn y  se rw is  o b iadow y na  6 o- 
só b  d p rzed am  ta n io . K rk k ó w , B rzozow e 
15, m . 8. 8685
P łó iz c r  zim owy, c iep ły , n a  w a ta lin ie  
d la  15— 17 le tn ie g o  eprzedam . K raków , 
L e a  131, m. 6 . 870 0
M ie rn ic z y  p rzy rząd  sp rzed am . K raków , 
D ietla  103. m . 4 o d / 1— 2. 8895
W agą u c h y ln ą , K rzy k o w sk i, w dobrym  

. s ta n ie  ta n io  sp rz e d a m . K raków , Z am en ­
h ofa  5 , m. 3. 8905
K u chen ka  że lazn a  z sz ab a śn  -fciem, w b. 
dobrym  s ta n ie  do sp rz e d a n ia . K raków , 
S e b a s tia n a  11, m . 12, of. B, H I. m 
S e rw is  s to ło w y  p o rce la u o w y , s k ła d a ją c y  

s ię  z 38 sz tu k , do s p rz e d a n ia . W ia ^  
d o m o ść : K raków , u l. K om orow sk iego  4, 
m. '6 , I. p ię tro . 895 4

4 Ł a lk jO L
to  n a fw ig k a z a  r a d o ś ć  d z la w cz y o a K . 

K a 2 d y  ez .o w jrtk  s z u k a  r a d o ś c i ,  k t ó r a  

c J m J a d z a  I Ig rz ^ L  M j z n a jd u je m y  j ą  

w  p r a c y  I z a c ‘jz o n y m  w y p o c z y n k u . 

N ie c h  u d w ie .n rg o -n a m  

( i t i ł a n k a  l .aw y f
K o n c e r t

znakomitych muzyków
grających  p op reed t/o  

w R estauracji HOTELU hULLERA 
pod k ler. T. FILESKIEGO, w ystgpulg  

obecnie  

w  r e s t a u r a c j i

S i  K w a U a
KRAKOW, UL. I0ZEFA 6

w  ia » u ą  «w»ot.ę - i  n ie ć  s in ą  od  
godziny H5 nć I G ..

P o ie ca  s le  znsko<nitq Iniclm łg.

P A I C F O N Y
p ły ty , , polsikiie i m ieroigokie, o raz 

ig ljl, naijtam ej si«rzcda:je

F-ma „K O N TA K T*
KRAKOW, UL. STR A uum  18.

ZAWIADAMIAMY.
źe rositaf u ru ctw to lo n y  pomoiwoiie d z i a ł

Kopna i spizadaży n :nichomoici
Ó/H Er- K O -E s

KRAKOW, UL. STAROWIŚLNA 2 7 /« .
Ptrf-^camy do sp rzed aży  willle’, domy, 
p ariceto , g o s p o d a rs tw a  ro to e  w 
RrataDtwie i  ofcolacy, po  ceoACh 

r c w e to c y to ia  n isU c h .

"Mwtrymowłpiln*
U n gd n lk  Glniny N iip o io ra ic e , w iek  i» t 
38, dobrze s y tu o w a n y , b ru n e t ,  posrulru* 
Je p a n n j  blonidyntoj, p r z y s to jn e j ,  u czu ­
c io w e j, bez p rz e s ł to ś c i  w celu  m atr . 
Z g ło szen ia : Goniec K rak o w sk i, K raków , 
„N r. 5 7 8 “ .
P an ią  in te l ig e n tn ą , n a p ra w d ę  s a m o tn ą  
i s z u k a ją c ą  so lid n e j z n a jo m o ści w c e ­
lu m atry m ., p o zn a  k a w a le r  po trz y ­
d z ie s tc e , pow ażny , w y k sz ta łco n y . Zgło­
sz e n ia :  G oniec K rak ., K raków , „N r.
9 8 9 1 " .

Noclegi ***
N ocleg i: K rak ó w . S ta ro w iś ln a  2 6 . u r .  23 .' 
N ocleg i: K raków , S zew sk a  7 , m . 7. 
N oclegi: K raków , Z ie lo n a  25 , m 1- 
N oclegi in te l ig e n c ji :  K rak ó w . R adziw lt- 
lOwaka 14, m. 2 . 921 2
N oclegi: K rak ó w , F lo r ia ń s k a  3 . m. 8. 
N oclegi p . r /je z d n y m . Kraików, iw .  Sc- 
b a s tja z ia  34 . m. 2. 9 214
N oclegi: K raków . S tairow iślna 5 2  m 13, 
N oclegi: K raków . G rodaka 59  m . 12.

Nauko I wychowanie
W yucza r ę  w t ró rk im  cżoale  w k n rale  
i ind y w id u aln i*  l*zyka n iem ieck ieg o , 
Iro n cu sk -eg o , a m g ie .sk ieg -. w ęg ie rsk ieg o  
i ro sy js k  eg o . K o n w e isa c ja , k o resp o n d e a -  
c ja  tłu m a cz e n ia , ta k ż e  pom oc w  i tu c«  
ze w sz y s tk .c h  p r -M m io tó w  Z g lo s ie n ia  

■w S e k re ta r ja e ie  od godz 8— 1 2  o  od 
V5— 19 K ra k , w św . la n a  2 m. 17 

A n gie lsk iego , n iem iec k ie g o , f ra n c u s k ie ­
go , w y k ład "  w s z .h s t ro n n ie  In d y w id u al­
n ie  ru ty n o w an y  p ro le s o r  z  W ’ szaw y . 
W y k sz ta łc e n ie  i g r a i ic z n e .  Z g ło szen ia : 
g. 17— 20. Kraków. F lo r ja d s k a  
Z arem b a  C zes ław , d łu g o le tn i  p ro le s o r  
W y lsz e j S z k o l-  Muz. im . C hopina w 
W arszaw ie  o g ła sz a  p rzy ja c im o m  I u cz­
n iom , że uczy  ob« :n ie  śp iew u  so l. w 
K rak o w ie , p la c  K az ip tie rza  W ielk iego  6 

,m .  12 . 9 3 9 3

R6łne
F u t n  n ap raw iam , zarękaw k/:1, c z ap ce r-  
ty wylkionuję ta n io , szybko  i  so łid n ię . 
Kraików, S r la k  6. m. 1* - 444
P lk n ję  a rty s ty c z n ie  p łaszczyM  d z ^ c ię c e ,  
fcieszenic k lap y  i t .  p . K raków , ul. D ie­
tla  55 , m. 2 . 585
Z arząd  F ifjn y  „ P rae m y s ł Szklany w P ol­
s c e "  Sp. A&c., p ro si wsizystkich p raco w -' 
nriŁów o p ed a flie  sW ych o b ecn y ch ' m ie jsc  
zenK ęsikam U  na ‘a d re s :  D y rek to r Zbi­
gn iew  H eW rtch, C zęstochow a, u ł. Jasao- 
góns)ka 5 5 , m- 6. 666 2
Kołdry wyfoo*muj« coiltomre ,i 6zyt>kc Pra- 
eoiw ni^ ' K o fd tr, K raków , u l. K ro w o d er­
s k a  30, otfic. U . 749 4
Szczury , m yszy tęp i do o s ta tn ie g o  Za­
k ład  zw a lcz a n ia  ro b ac tw a  i szkodn ików , 
K raków . S zew ska 24a. t 4 234
T ru tk i na szczu ry  i m yszy: o d szczu rza- 

j i i e  o b jek tó w  p rze p ro w a d z a  Z ak ład  z w a l­
c z an ia  ro b a c tw a  I sz k o d n ik ó w : K raków , 
S zew sk a  2 4 a . 423 5

F u tra -L is y
S p o d y  fu trane, kołnie­
rze, fo toaparaty , srebra, 

p la te ry  poleca
K U F N O - S P f i l g E L A f c  
Kraków, ul. Grodzka 32.

'  P lu sk w y , w sze lk ie  ro b a c tw o  z  z a ro d k a ­
m i tep '1  S k u te k  k w » ra n .uv u y  z » k r d 
H la lc  —* zw a lcz a n ie  ro b ac tw a  1 s z k -d -
n lkćw ." < '7 8
Buty o f ic e rsk ie , cn o iew y , z d o s ta ń  z o -  
nycu  m a te r ja ló  so l! ni^ w y k o n u ją  
p rac o w n ia  ch o lew ek . K raków , u l .  s« ^  
O e r t iu d ,  14, I I. p . . 4347.
K aw t z ia rn is tą  - p rzy jm u je  oo  p a le n ia .  
S ta n is ła w  W ach al, K raków , Dl-ti a 5 3 . 
S n lag aw ce  n a w e t b ard zo  u sz k o a z d n e  
w u ll w iz u je  szy b k o . Wu - a n i z a i J t ,  K ra ­
ków , K o śc iu szk i 17, m . 5 . , r l l »  « d  »  
do 3 pop,
PanowJal N a p raw iam  lach o w o  w sz y s tk ie  
syst.-m y  za p a ln icz e k  szybk i z g w a ra n -  
c ją  o raz  p a te lo n y  i t .  d . K raków , u l .  
S ta ro w iś ln a  51 , S k lep . 8 3 S 7
Ś w iatła  n a p ia w i z a ra z  S o k o ln ick i W i­
śn ie w sk i. K raków , M ik o ła jsk a  3 . 8 5 9 5
G o ip ed y iile , M asarze! M aszynki, m a ­
szyny  do m le sa  n a p ra w a  lo j iy t z n a ,  
k u p n o -sp rzed aż , z a m ia n a , nożyki k u te , 
s itk a ,  c z ęśc i:  K raków , D ietla  46, Szli* 
f ie rn ia . i
Łyżwy o s trz y  fa b ry c z n ie  s z l i l ie ru .a
M yszkow sk i, K raków . D ie tla  4 6 .
Gustaw, s p e c ja ls tw  t rw a le j  m d u lac jL  
w yuczony  Zagrani cą , w j — u jo  f t j o t  p i  
w iedeftskiem L, nier.aŁ odliw cm l, r rę k n  e  
i n . i lu ra l r  e .  „ J a s .* " ,  K raków , I  n ta -  
n o w sk ieg o  3. 9 4 7 7
W a rs z ta t  n a p ra w  m aszy n  do  p isa n  a 1 
l ić z e n ia , p rze ró b k i o ra z  o cen a  m aszy n . 
K rak ó w , u l. S z e w sk -  2 2 , w p o d w ó rc u  
n a  lew o . „  , 9 ?.47
F m  Pam-el K / a l l a  iw c z sm r  b u c h a lte r  
n a sz e j  wanszawsiklaej C entra® , ob ecn .w  
n iezn an eg o  m ie jsc a , zaitrierrzkania, ‘ p io -  
szouy jes t o  |^ w l o : c z n e  .zom uniiko- 
w a n ie  s l*  z majr W eichsel-K oh lM '- 
t j)nde łsE *eH 'S chait m . b . H: K rak au , 
h rm s to n  K uim O ąchstr. 1. 37941B
T ra n sp b r ty  p la to n a m l konnym i w K ra­
ko w ie  I p o ra  K raków  *vk rn u je  o ta z y J 
nic „ P io n ie r "  K ra k . . .  S to la r e ta  9 , I . P2 
Z g lo s r tu  a p rzy jm u je  od — l- s z e j  _ 
K rak o w ian k a  b a rd z o  b .e d n a  * 
pirosi, aby  je j ud z ie lo n o  pom ocy  p .e -  
niężnie], lub  m a te r ia ln e j ,  śesś  bez śro d ­
ków do' ż y c ia . Kraików, ul- Lii b o m .; m e ­
r a  7 , J a n in a  B le jd e ro w a . ^ 4 4
P lee, c z y sta  r a s ;  w ilcz u r , duzy przzr- 
b lą k a i s ie  *-1*  9 “ “  i a  ?  !b r " l‘ 
n :a . k raików , ul* '  B e r ta  p e l e w - . c z a  
19 m . 1. 3
P an a , k .ó ty  o czek iw a ł m n ie  d* $ 1 . XII. 
t ,9 4 4  o g o d z  1 4 -te j p rze d  R td  t e j ą  
G. K., p rze p ra sza n i «> zaw ód . P o n iew aż  
b t am  poza p .-fco w e jn . w ia d o m o .c  i®- 
tiraym atem  dn. 2 , f- '9 4 5 .  S p raw a  d a d a l  
aikituaina. J e ż e li  P an u  o d p o w iad a , p ro ­
szę  o w iad o m o ść  do  P iu ra  O głoszeń  
K ra jn a , K raków , k n o I t-H itle r-P la tz  48 
d la  „R ry® ty". r 8 8
P an a , k i / ' y pożyczy! a lb u m  „ K o b ie ta  
w s ito c -e '1. u p rze jm ie  p ro s ię  o z^*rot. 
Kratoóiw, staTow iŚliia 46, A n n .
D z le -c z y n k e  ład n ą , zd ro w ą , o n  3— 6 la t  
w eźm ie m ałżeń stw o  z a  sw oiją. Z g ło s i.:  
Goniec Krals., K raków , „N r- 5 4 3 " .  
C h łopczyka; żu ro w eg o , ład n e g o , do ro­
ku  w entng za sw o je . W iad o m o ść  d o  
G ońco K rak ., Kraików, „N r. 5 5 0 " .

lady dom ow e, zd ro w e , sm aczn e , o b ­
f ite .  K raik jw , św . M atk a  2 0 , m . 10 . I. p .  
W ydzierżawią lo k a l r e s t a u r a c y jn y , , k a­
w ia re n k ę , sk le p  kolonjailflT, o b e jm ę  lu e -  
roiwmiictwo, p rz y s tą p ię  do sp ó łk i. Zg*.. 
G ow ec K rak ., K raków , „Nr. 6 7 7 " .  
Zgina* 9 . I. 1 045  wil« zur z o b ro żą  I 
m adką Nr li5 ff  w a b i s ę  „ B a ty -  Ł a- 
sltaw ia  o^pnowa-ńrić za. w ym artodjen-lain  
icrak-6-w, u l. K o ś c i a ^ k n a ,  R e s ta u ra c ja .  
C eru ję  b ie lizn ę , pończochy , eJtarpę]k>- 
Zgtosrefliię o d  6 - te j w reczćk  K ra ro w , 
Zielona 20 , m. 2 . 87J

Wydawnictwo „doniec Krakowski", Kraków, Wlalopolo 1. — Tslafon 22061.


